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Święto Narodowe
Czechosłowackiej Republiki

28 października 1947 r. Czechosłowacja obcho­
dzi uroczyście —  po raz trzeci od zakończenia drugiej 
wojny światowej —  swoje święto narodowe. W  cia 
gu trzech lat od chwili wyzwolenia przez Czerwon 
Armię, przy boku której walczyły oddziały czecho 
słowackie pod dowództwem gen. Svobody, zaszb 
w Czechosłowacji szereg podstawowych zmian p< 
Htyczno-gospodarczych.

tycznego. Jeśli chodzi o układ 
nowych sił społecznych w Cze­
chosłowacji, to należy przypora-

Bratnia nasza republika nie 
Jest już dziś państwem typu bur. 
zuazy jno-1 iberalnego, wszystko
Wskazuje na to, że Czesj i Słowa- 
cy weszli na drogę prowadzącą 
do socjalizmu. Poza tym Czecho­
słowacja, u k  samo jak Polska,

Premier Kiement Gottwald

stała się dziś państwem jednoi 
tym narodowościowo, bez dom i 
szk: narodowości obcych, klór 
stanowiły, jak w Polsce, czynni’ 
niestałości państwa. Cześ; i Sła 
v»acy, podobnie jak my, pozby 
s>ę radykalnie Niemców i prze 
prowadzili repatriację swojej lu i 
ności z państw sąsiednich. T< 
karty historii przypominają pr 
wie we wszystkim pierwsze la* 
naszej nowej rzeczywistości

Ale nie tylko zasadnicza zmia 
ny w topografii politycznej za- 

j szły w Czechosłowacji w ciągu o- 
; statnich trzech lat. Nie mniej do 
niosłe są tu zmiany w stosun­
kach wewnętrznych i to zarów­
no treści społecznej, jak i gospo­
darczej. Podobnie, jak wszystkie 
narody słowiańskie, które przy- 

. jęły formę rządów demokracji 
ludowej — Czechosłowacja prze 
prowadziła u siebie unarodowie- 

. nie przemysłu j  reformę rolną, 
| które stały Się fundamentem no- 
i wego państwa ludowo-demokra-

P re zyd e n t R e p u b lik i C zechosło­
w a c k ie j d r. E d w a rd  Benesz

nieć, że rządzi nią koalicja stron 
niictw demokratycznych.

Bratnia Republika Czechosło­
wacka przeżyła i przeżywa po 
wojnie, podobnie jak my, szereg 
różnego rodzaju trudności. Po­
dobnie jak w Polsce, narody cze 
i k i i słowacki stały przed trud­
nym problemem opanowania pro 
dukcji przemysłu i rolnictwa 
Europa patrzy dziś z podziwem 
na produkcję przemysłu czecho­
słowackiego i bodajże nie ma 
przesady w. tym, gdy mówi się, 
że Czechosłowacja jest, już dziś 
ednym z n a j po w a /.nie j szy ch czyn
tików gospodarczych na konty­
nencie, jest czynnikiem, bez któ- 
'ego nie można myśleć w ogóle o 
akiejkolwiek odbudowie powo- 
snnej Europy.
Wzrosło w  ciągu ostatnich 

rzęch la t polityczne i gospodar­
ze znaczenie międzynarodowe 

Czechosłowacji. Szereg zjazdów 
i imprez o znaczeniu międzyna- 
rodowym,, a nawet światowym — 

j  jak ostatni Festiwal Młodzieży,
* który miał miejsce ubiegłego la. i

ta w Czechosłowacji, ma pierw­
szorzędne znaczenie w zbliżeniu 
i  zrozumieniu wzajemnym mię­
dzy narodami.

My Polacy widzimy w dziejach 
nowej Czechosłowacji, opierają­
cej się'tak samo jak Polska, o 
Związek Radziecki — wykładnik 
woli' wszystkich narodów słowiań 
skich zgodnego współżycia z wszy 
stkimi innymi narodami, wykła­
dnik naszej niezłomnej woli bra­
terstwa łudzi wolnych. Naród 
Polski łączy się w dniu 28 paź­
dziernika z narodami czeskim i 
słowackim najlepszymi i najbar­
dziej braterskimi myślami. Nie 
ma niepodległej i wolnej Repu­
b lik i Czechosłowackiej bez wol­
nej i niepodległej Rzeczypospoli­
tej Polskiej! Nie ma wolnej i nie

podległej Rzeczypospolitej Pol­
skiej bez wolnej i  niepodległej 
Republiki Czechosłowackiej!

W dniu 1 listopada

Uroczystości w Oświęcimiu

Depesze gratulacyjne
Z okazji święta narodowego Czechosłowacji

WarszaWa (PAP), W dniu świę- skutkach dla dalszego pomyślne- 
ta narodowego Czechosłowacji, go rozwoju naszych narodów, 
to jest w rocznicę ogłoszenia nie- (—) Zygmunt Modzelewski“
Podległości w 1918 r. zostały wy- i „Jego Ekscelencja generał Ar- 
«łane do Pragi następujące depe- mil Ludwik Svoboda, Minister 
*że: Obrony Narodowej — Praga, Z

•.Jego Ekscelencja dr Edward okazji święta narodowego Cze- 
®enesz, Prezydent Republiki,Cze- < hosiować;i przesyłani najlepsze 
' hosłowackiej — Praga. ! życzenia w imieniu Wojska Pol-

Proszę przyjąć z okazji świę- ■ sinego i swoim własnym dla Na- 
ta narodowego moje najserdecz- ¡•odu Czechosłowackiego i jego 
hiejsze życzenia pomyślności i | demokratycznej armii, 
dalszego rozkwitu dla Republiki (—) Michał Żymierski“.
Czechosłowackiej oraz szczęścia 
^»bistego dla Waszej Ekscelen­
cji.

(—) Bolesław Bierut".
..Jego Ekscelencja p. Clement 

^ottwald, Prezes Rady M ini­
strów» — Praga. W dniu święta 
grodów ego przesyłam Panu, Pa- 
*ńe Premierze, moje najlepsze ży­
t n i a  w imieniu Rządu Rzeczy- 
Pospolitej wraz z zapewnieniem 
“ braterskich uczuciach dla Wa- 
®ego kraju, z którym łączą nas 
"tęzy przyjaźni i sojuszu. Będzie 
“l-1’ dążyć do dalszego zacieśnie- 

la tych więzów, by położyć 
?l vałe podwaliny lepszej przy-

opartej o sprawiedliwy
"okój.

(—■) Józef Cyrankiewicz“.
..Jego Ekscelencja p. Jan Ma- 

* ,yk. Minister Spraw Zagrauicz- 
, ych Praga. Proszę o przyjęcie 
% ° !clł .najserdeczniejszych życzeń 
»okazji święta narodowego. Pra­
so K-my szczerej współpracy z Re 
, “bliką Czechosłowacką dla do-

O Ś W IĘC 1M . (P A P). J a k  w  dw u  
po p rzed n ich  la ta ch , ta k  i  w  ro ku  
b ieżącym  n a s tą p i w  d n iu  Ś w ię ta  
U m a r ły c h  m asow y z ja zd  z ca łe j 
P o ls k i do O św ię c im ia , uśw ięcone­
go k rw ią  męczenników» w szys tk ich  
narodów» e u ro p e jsk ich , w sze lk ich  
ras i  w yznań .

U ro czys to śc i rozpoczną się 1 l i ­
stopada b r . o godz. 9 ra n o  nabożeń­
s tw em  na d z ied z ińcu  d rug ieg o  b lo ­
ku . W  czasie o b rzędó w  re lig i jn y c h  
ch ó r C e cy lia ń sk i z K ra k o w a  w y ­
ko n a  je d e n  z n a jc e ln ie js z y c h  u tw o ­
ró w  p o ls k ie j m u z y k i r e l ig i jn e j z 
szesnastego w ie k u , mszę B a r t ło ­
m ie ja  P ek ie la .

L iczą c  się z m asow ym  n a p ły w e m  
osób, p ragną cych , uczc ić  pam ięć 
p o le g łych  w e  w s z ys tk ich  obozach 
k o n c e n tra c y jn y c h , k tó ry c h  sym ­
bo le m  je s t O św ięc im , D y re k c ja  
M uzeum  P aństw ow ego  p o czyn iła  
w sze lk ie  p rzyg o to w a n ia , uprasza

je d n a k  — w  w y p a d k u  w yc ieczek  
z b io ro w y c h  —  o zg łoszenia  ich  
w cześn ie jsze  pod 
s tw o w e  M u zeum  
w zg l. te le fo n ic z n ie  
c im  97 w» godz inach  od 8— 15.

ad resem : P a ń - , 
wr O ś w ię c im iu  ! 
na  n r . O ś w ię -1 Minister spraw zagranicznych 

Jan Masaryk

15 milionów zł
dla dziad warszawskich

List woj. Zawadzkiego
Katowice. W związku z prze 

kazaniem kwoty 15 mil. zło­
tych dla dzieci warszawskich, 
delegacja z Katowic wręczyła 
przedstawicielom Centralnego 
Komitetu Opieki Społecznej w 
Warszawie list przewodniczą­
cego Wojew. Komitetu Pom. 
Zimowej, wojewody śląsko- 
dąbrowskiego, gen. dyw. Za­
wadzkiego’ treści następują­
cej:

Komitet Pomocy Zimowej 
województwa śląsko-dąbrow­
skiego na swym plenarnym 
posiedzeniu dnia 10 paździer­
nika 1947 r. uchwalił jedno­
myślnie i z uczuciem serdecz­
nej przyjaźni przekazać dla 
potrzebujących pomocy dzieci 
warszawskich 15.000.000 zł.

Proszę o przekazanie tej su­
my Stołecznemu Komitetowi 
Pomocy Zimowej wraz z go­
rącym pozdrowieniem społe­
czeństwa i dziatwy wojewódz 
twa śląsko-dąbrowskiego dla 
naszej bohaterskiej Stolicy 
Warszawy.

Co pisze „Gazeta Ludoiua“

Po ucieczce Stanisława Mikołajczyka
W związku z ucieczką z kraju j 

St. Mikołajczyka, poniedziałkowa j 
„Gazeta Ludowa“ pisze:

Jeszcze do ostatniej chwili 
Mikołajczyk terroryzował Radę 
Naczelną, nie dopuszczając do 
je j zwołania i wykluczał bez­
prawnie coraz to nowych 
członków» Rady, aby zapewnić

bi»a
•dii
chu

Pokoju i demokracji. Utrwa- 
lc dzieła tej współpracy w du-

W ijujiadi z. €»mnb>. H e jr e t e m

Nic nas nie dzieli, a wszystko łączy

. przyjaźni i sojuszu będzie 
Cw4łpliwie owocne w swoich

W a r s z a w a  (PAP). W związ­
ku ze świętem narodowym Cze­
chosłowacji ambasador Hęjret 
udzielił korespondentowi PAP na 
stępującego wywiadu:

„Dzień 28 października jest 29 
rocznicą wyzwolenia Czechosło­
wacji w li)i 8 r. Dnia tego nastą­
piło przed 29 laty rozbrojenie na 
terenie Czechosłowacji wojsk au­
striackich i węgierskich, a wła­
dzę przejął w swoje ręce czeski 
komitet narodowy i słowacka ra­
da narodowa. Połączenie tych 
dwu słowiańskich narodów zro­
dziło Republikę Czechosłowacką. 
Dlatego też dzień 28 października 
— mówi ambasador Hejret — 
stał się świętem jedności i soli­
darności całego ludu czechosło­
wackiego.

W tym roku święto narodowe

nie tylko w Warszawie, ale i w 
wielu innych miastach. Jest to 
bowiem okazja do zamanifesto­
wania zasadniczych zmian, jakie 
nastąpiły w naszych wzajem­
nych stosunkach .

Bratnie nasze narody — oświad 
czyi dalej ambasador — są do 
głębi świadome wspólnoty swo­
ich życiowych interesów, celów i 
dążeń. Nic nas nie dzielj — a 
wszystko łączy.

Naród czechosłowacki widzi w 
zachodnich granicach Polski na ; 
Odrze i Nysie — granice swojego j 
bezpieczeństwa j pokoju. Impe- | 
rializm germański nie może już * 
więcej liczyć na to, że istnieje 
najmniejsza możliw’ość poróżnie­
nia naszych narodów. Nigdy wię­
cej nie uda się nas poróżnić — 
stwierdza ambasador Czeehosło-

zem przeciwstawiali się odrodze­
niu niemieckiego agresora.

Dlatego też — kończy ambasa­
dor Hejret — święto 28 paździer­
nika jest okazją do zamanifesto­
wania niezłomnej solidarności na 
rodów słowiańskich i je j głębo­
kiego znaczenia zarówno dla na­
szych miłujących pokój narodów 
jak i dla całego świata.“

Czechosłowacji obchodzone jest w j wacji. Będziemy szli razem drogą 
Polsce szczególnie uroczyście i to i odbudowy naszych krajów i ra-

Komunikat greckiego ministerstwa

Powstańcy atakują nieprzerwanie
Kzym (PAP). Dzienniki ateń- 
•e opublikowały komunikat mj- 

bezpieczeństwa, z któ.

łajna radiostacja 
neofaszystowska

y.m (PAP) Z Mediolanu dono 
w ’ ze stwierdzono istnienie we 
ińi°SZecłl Północnych tajnej rozgło 
ńyc • neofaSzyst°wskiej. Słyszano au 

tej rozgłośni wzywające do 
W > po włosku i po niemiec-

rego wynika, iż partyzanci wzmo­
gli swą akcję na Peloponezie j w 
Grecji środkowej.

Komunikat stwierdza również, 
że siły armii demokratycznej za­
atakowały miasta Armensorj o 
bok Floriny oraz Maliaki w  po­
bliżu Kastorii. Powstańcy wysa­
dzili ponadto w powietrze odci­
nek toru kolejowego na ini Ki), 
¡jjg — Gumenda.

We wschodniej Macedor. 
Traci: ludność w dalszym ciągu

zasila masowo szeregi partyzan­
tów j zaopatruje [ch w odzież i 
żywność.

Komunikat przyznaje w końcu, 
że w nocy na 22 bm. powstańcy 
greccy wdarli się do miasta Odes, 
skąd wycofali się dop ero po wy­
konaniu zadania.

*
Paryż. (PAP). Z Aten donoszą, 

że w Alexandropolos stracono 
trzech mężczyzn i jedną kobietę 
na mocy wyroku trybunału woj­
skowego.

„Polonię" w czeskim Cieszynie 
obejmują Polacy

C i e s z y n  czeski (PAP). Oneg- 
daj odbyła się w czeskim Cieszy­
nie konferencja pomiędzy przed­
stawicielami ministerstwa spraw 
wewnętrznych, ministerstwa skai 
bu, delegatów z czeskiej strony 
oraz przedstawicielami organiza­
cji polskich. Uchwalono przeka­
zać z dniem 1 stycznia 1948 r. ho­
tel „Polonia“, reprezentacyjny 
gmach w czeskim Cieszynie, bę­
dący własnością towarzystwa 
oszczędności i zaliczek, organiza­
cjom polskim. Dotychczas hotel 
„Polonia“ znajdował się pod za­
rządem czeskim.

sobie większość. Jednocześnie 
już przygotowywał swoją u- 
cieczkę.

Mikołajczyk wiedział już 
dawno, że we własnym Stron­
nictwie stracił podstawę dla 
realizowania swoich ukrytych 
celów.

Stracił ją nie tylko w Ra­
dzie Naczelnej najwyższej po 
Kongresie władzy naszej par­
tii, stracił ją  również w ma­
sach chłopskich.

Stało się jasne, że M ikołaj­
czyk nie ma oparcia w stron­
nictwie, nie ma oparcia we 
wsi, nie ma oparcia w naro­
dzie.

Pozostało mu wierne już 
tylko podziemie zresztą zani­
kające mimo poparcia z ze­
wnątrz. Poza tym mógł tylko 
Uczyć na poparcie wrogich 
Polsce kół międzynarodowych.

W tej sytuacjj Mikołajczyk 
oddal swoją osobę w opiekę 
tych właśnie obcych, a wro­
gich Polsce sił, którym tak 
długo i tak wiernie służył, 
szkodząc własnej Ojczyźnie.

*

Zjednoczonych na rzecz kliki im­
perialistycznej.

Korespondent Reutera donosi 
z Warszawy, że prezydent Bierut 
zapewniał niedawno koresponden 
tów zagranicznych, iż rząd nie 
zamierza wszczynać akcji prze­
ciwko Mikołajczykowi. Toteż 
większość komentatorów zagra­
nicznych uważa, że powodem u- 
cieczki była sytuacja wewnątrz 
PSU i żądanie przywódców chłop 
skich, by Mikołajczyk wycofał się 
z partii.

Należy przypuszczać, że zagra­
niczni mocodawcy Mikołajczyka 
»uważali, że aktor w  Polsce ze­
srał się i — jak słusznie pisze 
dzisiejsza „Rzeczypospolita“ — 
Mikołajczyk został „odwołany“.

Jest przedwcześnie dzisiaj ©*■ 
ceniąc, ku czemu zmierzają obec 
sie przemiany w  PSL. Opinia pu- 
bliczna jest zaciekawiona, czy 
wśród niektórych, broniących 
dotąd nie tylko osoby Mikołaj­
czyka, ale i jego koncepcji, nie 
będzie tendencji do sprowadze­
nia sprawy jedynie do zagadnie­
nia osoby „wodza“. Przecież cho­
dzi nie tylko o ucieczkę M ikołaj.

Redaktor polityczny A TI po- j wobe^ państwa* p o °ls k ^  koncep
cję, którą wpajali w społeczeń­
stwo m. in. j tacy politycy, jak  
PP, Wójcik, Bańezyk i Glelżyń- 
ski. Najbliższe dni wykażą, czy 
lewica PSL wyciągnie z ucieczką 
Stanisława Mikołajczyka istotni« 
konsekwentne wnioski,

27 mil. dolarów strat z powodu pożaru
N o w y  J o rk  (P A P ), M im o  en e r­

g iczn e j a k c ji do tychczas n ie  zdo ła ­
no opanow ać pożaru  lasów , szale­
jącego od  ty g o d n ia  w s tan ie  N a i-  
ne. W e d łu g  o s ta tn ich  ob liczeń , s tra  
ty  spow odow ane pożarem , k tó r y  
s t ra w ił c a łk o w ic ie  lu b  częściowo 
8 m ie jsco w ośc i, s ięga ją  27 m il io ­
n ó w  d o la ró w . Past»*»ą p ło m ie n i pa - 
d ło  20 osób, ponad 2500 s tra c iło  

I dach nad g łow ą .

daje:
Prasa angielska ujawnia obec­

nie szczegóły, z których wynika, 
że pewne koła w Londynie były 
zawczasu poinformowane o u- 
eieczce Stanisława Mikołajczyka 
i to znacznie lepiej aniżeli w war 
szawskim środowisku jego towa­
rzyszy partyjnych. Dwa dzienni­
ki angielskie „Daily M ail“ i Dai­
ly Herald“ donoszą, że żona jego 
zamieszkała w luksusowych apar 
lamentach pod Londynem, po­
wiadomiła o przyjaździe męża 

. 24-letniego syna Mikołajczyka, 
j uczęszczającego do jednego »z naj 
kosztowniejszych uniwersytetów 
w Anglii, Trunity Coledge w Cam 
bridge. Jak twierdzą na emigra­
cji, Mikołajczyk „uciułał“ sobie 
spory pakiet akcj; jednego z an­
gielskich towarzystw» portowych.

Przyjaciele londyńscy Mikołaj­
czyka udzielają szeroko informa­
cji o tym, że zamierza on udać 
się do Stanów Zjednoczonych. 
Nie ulega wątpliwości, że za do­
brą opłatą zechce on pomóc w 
wyborach prezydenckich propa- 

l ganiła wśród Polaków w Stanach

Załoga M S „Batory“
na idbodewę Warszawy

Gdjmia (PAP). Na apel o po­
moc w odbudowie Stolicy, zało­
ga M/S „Batory“  odpowiedziała 
zgodnie zebraniem w ciągu nie­
spełna 24 godzin sumy *L 
1.129.000 Dalsfea zbiórka trwa.

Należy podkreślić, że pasażer© 
wie Polacy widząc entuzjazm, s 
jakim załoga M/S „Batory“  przy 
stopiła do powyższej zbiórki, sa­
morzutnie przyłączyli się do tej 
akcji, dołączając na odbudowę 
Warszawy zebrana sumą 124 do­
larów.
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Pamięci bojowników o wyzwolenia Polski

Uroczystości ku czci poległych bohaterów
Kielce (PAP), Ubiegłej niedzieli 

w Chrobrzy, pow. pinczowskiego, 
woj. kieleckiego, odbyły się uro­
czystości dla upamiętnienia bo­
haterskich czynów Arm ii Ludo­
wej i  Gwardii Ludowej na tym 
terenje. l y  lasach Chroberskich 
działały podczas okupacji Imzne 
oddzjały partyzanckie, w szcze­
gólności oddział gwardzistów im. 
Bartosza Głowackiego.

Na uroczystość przybył: m. in, 
wiceminister rolnictwa i przed­
stawiciel Komitetu Centralnego 
PPR, Tkaczow, poseł pik. Ożga- 
Michalski i  inni.

Obszerny dziedziniec przed Unj 
wersytetem Ludowym w Chro­
brzy zapełń.} się wielo-ysięeznym 
tłumem ludności pow. pinczow­
skiego j delegacji z da1 szych okn

Mauzoleum ku czci 
polskich legionistów 

na Haiti
M e s i e  o C i t y  (PAP). Prezy­

dent republiki Haiti Dumaesais 
Estirne oświadczył, iż wyda pole. 
cenie odszukania grobów legio­
nistów polskich, którzy zginęli 
lub zmarli na poozątku X IX  wie­
ku na obszarze, stanowiącym obee 
nie terytorium republiki. Polacy 
ci przyczynili się do wyswobo- 
dzenia ludności spod ucisku sy­
stemu kolonialnego i prez. Esti­
me zapowiedział wzniesienie mau 
/oleum dla uczczenia ich parnię.

Sztuczny deszcz 
tu Meksyku

M e x i c o  C i t y  (PAP). Sen­
sacyjny eksperyment wywołania 
sztucznego deszczu, przeprowa­
dzony ostatnio w Massachussets 
(USA) został powtórzony w Mek­
syku. Pod kierunkiem Hoffa, dyr. 
wydziału inżynierii, Phoenix Col­
lege, który przybył do Meksyku 
na prośbę prezydenta Aleraana 
specjalny samolot obrzucił x wy­
sokości 20 tys. stóp lodem „wę­
glowym“  (dwutlenek węgla) cbmu 
eę o temperaturze 5 stopni poni­
żej zera, wywołując obfity deszcz, 
trwający przeszło godzinę.

lic. Do zgromadzonych przemó­
w ił wiceminister Tkaczow, pod­
kreślając wysiłki .partyzantów te­
go okręgu w walce z okupantem. 
Minister wskazał rówmez na w.'el 
k e osiągnięcia byłych partyzan­
tów w pracy nad odbudową kraju 
i ‘ budową Polski demokratycznej.

Z kolei przemawiaj poseł płk. 
Ożga - Michalski, nawiązując do 
wspomnień z walk, w których 
brał udziaj jako jeden z p erw- 
szych partyzantów tego okręgu.

Zakończeniem uroczystości było 
złożenie wieńców na grobach po- 
ległych bohaterów Arm ii Ludo­
wej j Gwardii Ludowej.

Kielce (PAP). 12 tys. osób przy­
było w niedzielę bm. do wsi Ko­
nieczno, by złożyć hołd pamięci 
bojownków o wyzwolenie naro- 
r i o g j społeczne Polski, bojow­
ników Gwardii Ludowej i Arm ii 
Ludowej, poległych w walce z o. 
kupantem hitlerowsk m. Wieś Ko 
njeezno była poważnym ośrod­
kiem Polskiej Partii Robotniczej, 
GwardiJ Ludowej i Arm ij Ludo­
wej.

Na uroczystość przybyły dele­
gacje z całego województwa kie. 

i leck-ego.
*

Radom. (PAP). W dniu dzisłej. 
szym, w radomskim „Domu K u l­
tury Robotniczej“ nastąpiło przy 
tłumnym udziale społeczeństwa 
uroczyste odsłonięcie tablicy pa. 
miątkowej dla uczczenia bohate­
rów Arm ii Ludowej, którzy 22 
kwietnia 1843 roku dokonali za­
machy na wspomniany dom, bę­
dący podczas okupacji t. zw. 
„Deutsche? Haus“ , czyli ośrod­
kiem kulturalnym dla Niemców.

W owym dniu, grupa wypado­
wa Arm ii Ludowej, z polecenia 
Polskiej Partii Robotniczej prze. 
prowadziła akcję bojową, która 
przyniosła w efekcie 7 zabitych 
i wielu rannych spośród Niem­
ców.

Na uroczystość odsłonięcia ta­
blicy pamiątkowej, przypomina­
jącej o niezłomnej postawie kla­
sy robotniczej, walczącej podczas 
okupacji o wolność narodu i nie­
podległość Polski Ludowej —■ 
przybył wicewojewodą kielecki, 
inż,. Moskwa, prezydent rn- Kielc; 
prezydent m. Radomia Kiełczew- 
ski, dowódca Garnizonu płk. Je- 
liński, poseł Kramarz, pierwszy 
sekretarz Koła Miejskiego PPR, 
poseł Grzecznarowski, przewodni

cząey Koła Miejskiego PPS, przed 
stawiciele organizacji politycz­
nych, KCZZ, TUR, Tow. Przyja­
źni Polsko-Radzieckiej i innych.

L u b l i n  (PAP). W dniu 26 
bm. w lasach Lipskich pad Ko­
chanami odbyła się uroczystość 
uczczenia IV  rocznicy bitwy sto­
czonej przez oddziały Gwardii 
Ludowej im. Bartosza Głowackie­
go z przeważającymi siłami nie­
mieckimi, Na uroczystość przy­
było z Lublina ponad 3083 osób, 
w tej liczbie delegacje zakładów' 
pracy, organ zacji młodzieżowych 
oraz młodzież szkolna. W uroczy­
stości wzięli udział: wojewoda lu­
belski, Rózga, delegat W • ¡k * 
Polskiego gen. Duszyński, prze­
wodniczący Wojewódzk ej Rady 
Narodowej, Czugała, przedsta­
wiciel KO PPR Ohelchowskj. 
Przybyli również liczni uczestni­
cy walk partyzanckich i  posłem 
Bieńkiem na czele oraz tłumy 
mieszkańców okol cznych wsi.

Skorkowi««. (PAP). Przy pięk­
nej pogodzie odbyły się u stóp 
Diablej Góry, w pow. Opoczno, 
wielkie uroczystości, poświęcone 
obchodowi czwartej rocznicy b it. 
wy, stoczonej przez oddziały par. 
tyzanckie GL z górującymi l i ­
czebnie formacjami SS i Wer­
machtu. Już od wczesnych godzin 
porannych zdążały w kierunku 
Diablej Góry ze wszystkich stron 
woj. łódzkiego delegacje Wojska 
Polskiego, Polskiej Partii Robot-, 
niczej, Polskiej Partii Socjali­
stycznej, SL i  organizacji mło­
dzieżowych. Spieszą również licz-

rem na czele, wojewoda łódzki 
ob. Piotr Szymanek, przedstawi­
ciele władz PPS, SL, OM TUR, 
ZWM i Związku Uczestników 
Walki Zbrojnej. Ogółem udział 
w uroczystościach wzięło ponad 
25 tysięcy ludzi.

Wstrzymano transport 
na Renie

Berlin (API). Tarnsport wodny 
na Ren:e został całkowicie wstrzy 
many z powodu nie notowanego 
dotąd, niskiego poziomu rzeki, 
Normalny poziom Renu wynosi 
150 cm. podczas • gdy obecnie 
spadł on do 53 cm Z tej przy­
czyny w Bonn utknęło przeszło 
3A  miliona ton ładunku. Dmie 
kolejowe są obecnie przeładowa­
ne, a wysokie stosunkowo ceny 
frachtu nie pozwalają na dalszy 
transport towarów w Nadrenii.

Poim/śinc® sąjśuacict
w dziedzinie zaopatrzenia kartkowego

Warszawa. (API) W Minister­
stwie Aprowizacji, odbył się zjazd 
naczelników Wojewódzkich Wy­
działów Aprowizacji, na którym 
oriiówiono plan zaopatrzenia kart 
kowego na następny miesiąc. M i­
nister Lechowicz oświadczył ze­
branym, że po wstrzymaniu po­
mocy UNRRA oraz uchwalonej 
już przez kongres amerykański 
pomocy pounrowskiej w  sumie 
139 mil. dolarów, jesteśmy zdani 
tylko na własne siły. Jedyną po­
mogą międzynarodową, jaką obec­
nie otrzymujemy, są dostawy mię 
dzynarodowego funduszu doraź­
nej pomocy dzieciom.

Na skutek zniszczeń wojennych 
oraz wyjątkowo niesprzyjających 
warunków atmosferycznych w u- 
biegłym roku powstał dość znacz­
ny deficyt zbożowy, który zmniej 
szył się o 300 tys, ton dzięki do­
stawom zboża radzieckiego. Ist­
nieje poza tym dość poważny de­
ficyt w. mleku i tłuszczu, nato­
miast mamy pomyślną sytuację 
jeśli chodzi o ziemniaki, cukier i 
kaszę.

Deficyt zbożowy będziemy sta­
ra li się wyrównać oszczędnym 
gospodarowaniem zasobami kra­
ju. W tym celu powołano do ży­
cia urząd pełnomocnika do spraw 
składowania zboża i  przetworów 
zbożowych przy biurze funduszu 
aprowizacyjnego, który czuwać 
będzie nad racjonalnym wykorzy­
staniem wszystkich zasobów zboża 
dla celów wyżywienia ludności.

Jeśli chodzi o zaopatrzenie kart­
kowe ludności, to na podstawie 
omówionego na konferencji planu 
stwierdzić należy, że normy chic­
ha i mąki będą zrealizowane w 
następnym miesiącu w dotychcza­
sowej ilości dla wszystkich po­
siadaczy kart żywnościowych. 
Przydziały mięsa w zależności od 
posiadanych zasobów, pokrywane 
będą mięsem świeżym lub kon­
serwami. Mięso, cukier i inne ar­
tykuły kartkowe pokryte zostaną 
w 100 procentach, jak w poprzed­
nich miesiącach.

Iłowy skład IVac». Kom. Wykonawczego

Koniec dotychczasowej polityki b. kierownictwa PSL
Warszaw'». (PAP) W dniu 27 

bm. powołano spośród członków 
Rady Naczelnej PSL tymczasowy 
Naczelny Komitet Wykonawczy 
PSL w następującym składzie; 
prezes •— Niecko Józef, wicepre­
zes ~  Wyceeh Czesław, Wicepre­
zes — Madejczyk Jan, sekretarz

Stanisław. W najbliższym czasie 
tymcz. NKW PSL zostanie po­
większony o dalszych, k ilku  człon­
ków Rady Naczelnej.

W tymczasowym NKW PŚL bio 
rą udział: Domański Jan — prze­
wodniczący tymczasowej komisji

rewizyjnej oraz kierownicy wy­
działów: prasy i  propagandy —• 
Sclmyer Wacław, gospodarczego
— Gorszczyk Jerzy, oświatowego
— Popławski Feliks, prawnego —1 
Sajdak Jan, organizacyjnego — 
Makowski Tadeusz.

Banach Kazimierz, zastępca !
ne rzesze mieszkańców pow. opo sekretarza —- Koter Stanisław,
czyńskiego, pomne bojów stoczo- skarbnik — Dębski Jan. 
nych przez synów ziem; opoczyń1 Członkowie NKW: Szczawińską 
skiej. _ i Maria, Warowny Bronisław, 01-

Na uroczystość przybyli przed- 1 szyński Jan, Król Jan, Thomas 
stawiciele KC PPR z gen. Moczą-1 Bronisław, Gojski Józef, Jagiełło

Komunikat Tymczasowego Komitetu
Warszawa. (PAP) Tymczasowy 

NKW PSL ogłosił następujący ko­
munikat:

W związku z ucieczką za gra-

B. dyrektor Wedla aresztowany
*a współpracę z gestapo

W a r s z a w a  (PAP). Z polece­
nia prokuratora Sądu Okręgowe, 
go w Warszawie aresztów »no by­
łego dyrektora technicznego fa- 
brykk Weiha z czasów okupacji, 
Karola Whiteheada. Wyżej wy­
mieniony podczas okupacji współ 
pracowa} 2 władzami n endecki­
mi. Na terenie fabryki Whitehead 
posiadał sjeć swych informato­

rów, kierowanych przez gestapo, 
przy pomocy których zwalcza! 
działające organizacje niepodle­
głościowe, prześladując i oddając 
w ręce Niemców robotników, po­
dejrzanych o udział w walce z 
okupantem. W sprawie White­
heada toczy się śledztwo.

Whitehead byi urzędnkiem am 
basady brytyjskiej w Warszaw'e.

Rozstrzelituali ludność cywilną, 
palili miasta i rabowali cenne obiekty

M o s k w a  (PAP). Przed t r y - : % rejonu Stalino wywieziono na
bunalern wojskowym w Stal no ; eężide roboty do Niemiec 250 tys,
toczy się proces 12 b. wojskowych 
niemieckich oskarżonych o doko­
nanie okrucieństw w czasie na­
jazdu na Zagłębie Donieck e.

A kt oskarżenia stwierdzą, że w 
latach 1941 — 1943 w czasie oku­
pacji Zagłębia Donieckiego na­
jeźdźcy n emieeey, działając we­
dług planu swego naczelnego do­
wód!, zwa, zniszczyli wszystkie ko­
palnie, elektrownie, zakłady prze. 
mysłowe, instytucje kulturalne, 
szpitale, szkoły, teatry, muzea, o- 
raz osiedla robotnicze, Podczas 
odwrotu faszystowscy bandyci 
prawie całkowicie zniszczyli prze 
mysi węglowy w rejonie Stalino i 
wywieźli do Niemiec najcenniej­
sze instalacje. Według danych 
liczbowych nadzwyczajnej śled­
czej komisji — zn szczyli on] ogó­
łem 140 kopalni i wysadził] w po. 
wietrze 154 szyby.

De Gaulle
i domaga $’ę

Paryż (PAP). De Gaulle złożył 
Oświadczenie, w którym przed­
stawił szereg postulatów politycz­
nych. Program de Gaullela moż­
na by ująć w następujących punk 
lach: 1. natychmiastowe rozwią­
zanie parlamentu, 2. zmiana kon­
stytucji przez zastąpienie syste­
mu wyborów proporcjonalnych 
systemem opartym na zasadzie 
zwykłej większości, 3. przeprowa­
dzenie nowych wyborów po­
wszechnych.

De Gaulle krytykował w swym 
oświadczeniu działalność parla­
mentu francuskiego < podkreślił 
konieczność przeprowadzenia re­
formy konstytucyjnej, przewidu­
jącej wzmocnienie władzy oso­
bistej, prezydenta i premiera i 
zmniejszenie kompetencji parla­
mentu.

W kołach politycznych zwraca 
s;ę uwagę na okoliczność, że w 
myśl obecn e obowiązującej kon­
stytucji francuskiej, wybory po­
wszechne mogą odbyć się naj­
wcześniej za 18 miesięcy po otwar 
cłu nowego parlamentu ; dopiero 
w tym wypadku, jeżę!; parlament 
2 razy z kolei wyrazi nieufność 
rządowi. Ponadto zmianę konsty­
tucji mogłaby przeprowadzić 
większość co najmniej 2/i głosów 
parlamentu.

Komentatorzy mowy de Gani- 
Irka stwierdzają, że generał po raz 
pierwszy przedstawił zasady kon­
stytucyjne. na których pragnąłby

chce zostać „fuehrerem“
likwidacji instytucji republikańskiej
oprzeć swoją władzę osobistą. Je­
go oświadczenie wywołało obu­
rzenie w  kojach demokratycz­
nych.

„Le So]r“ pisze, że de Gaulle 
zrzuć.'] maskę, uważając, że jest 
już przygotowany teren do jego 
ofensywy. Wzywa on Zgromadze­
nie Narodowe do popełnienia sa­
mobójstwa, ujawnia wolę znisz­
czenia autorytetu przedstawiciel­
stwa narodowego j chce rządzić 
na podstawach cezarystycznych. 
Dziennik podkreśla, żc de Gaul- 
le‘a ośmieliło rozbieie sił robotni­
czych spowodowane przez SFIO.

Omawiając zam'ary de Gaulle*a 
agencja France Presse pisze, że 
chce on działać „na płaszczyźnie 
parlamentarnej“ , pragnąłby do­
prowadzić do' rozwiązania obec­
nego parlamentu na podstawie 
jego własnej uchwały, a w raz e 
zwycięstwa gaulistów ' w no­
wych wyborach rozpisałby w 
przeciągu 48 godzin referendum 
dla zatwierdzenia reformy kon­
stytucji w pożądanym przezeń 
kierunku.

Utworzona już grupa gaułłi- 
stowska w parlamencie ma jedy- 
nje na celu prowadzenie kampa­
nii na rzecz szybkiego rozwiąza­
nia Zgromadzenia Narodowego. 
N e jest jednak wykluczone, te 
Złoży ona demonstracyjny wnio­
sek w sprawie rew izji konstytu­
c j i

Agencja France Presse dowia­
duje się, że de Gaulle opuści 
wkrótce Colombęy les Deux Egli­
ses, by udać się do Paryża.

obywateli radzieckich, a rozstrze. 
lano lub spalono ponad 170 tys.
osób cywilnych j ponad 150 tys. 
jeńców wojennych. W niemałym 
stopniu do wszystkich powyż­
szych zbrodni przyczynił] się o- 
skarżen1.

Gen. Raepcke będąc dowódcą 
15 pułku 112 dywizji W okresie 
grudnia 1941 r. do lipca 1942 r. 
dowodził oddziałami karnymi, 
które dokonywały aresztowań o- 
bywatel; radzieckich. Większość 
aresztowanych rozstrzeliwano. 
Przeniesiony do 46 dywizji i pie­
choty, Raepcke we wrześniu 
1943 r. wydał rozkaz zniszczeń a 
szeregu miejscowości w rejonie 
Charkowa, Śtaljno i Dnieprope- 
trowska. W czasie tej akcji 10 tys, 
obywateli radzieckich wywiezie, 
no, jednostki najbardziej -warto­
ściowe zgładzono na miejscu.

W listopadzie 1943 r. Raepcke 
wydał rozkaz: rozstrzeliwania, jeń 
ęów radzieckich. Pułkownik 
Kratsch kazał spalić 20 zamiesz­
kałych miejscowości w rejonie 
Charkowa, Stalino, Dn|eprope. 
trowsko w ezas’e odwrotu arm i 
niemieckiej i wysłał 10 tys. oby­
watel] radzieckich na roboty 
przymusowe do Niemiec, wyw'ózl 
lub zniszczył na miejscu żywność 
i pasze, niszczył studnie i zastrze­

lił 15 jeńców wojennych. B. do­
wódca 477 dyw., Gaarhatis. : we 
wrześniu 1943 r. nakaza] w  cza­
sie odw ro tu  stworzyć „Strefę
śmierci“ . Również inni Oskarżeń! 
dopuścił] „sję szeregi};, podobnych 
zbrodni.

Komitet Ogólnosłouriański
broni bezpieczeństwa i niezawisłości narodów

Warszawo (PAP). Sekretarz ge­
neralny Komitetu Słowiańskiego, 
Trojanowski, po powrocie z Sofii, 
gdzie brał udział w ramach dele­
gacji polskiej w obradach prezy­
dium Komitetu Ogólnosłowiańskie 
go udzielił korespondentowi PAP 
informacji o przebiegu obrad:

Jednym z głównych punktów PO 
rządku obrad prezydium w Sofii 
było omówienie przygotowywane­
go na kwiecień 1948 kongresu u- 
czonych slawistów, który odbędzie 
się w Moskwie,

Deklaracja powzięta w Sofii przez 
obradujące prezydium podkreśla 
wielką wagę ostatnich wydarzeń 
na świecie, Wskazuje ona ną fakt 
wzrastającej agresywności impe­
rializmu amerykańskiego, który 
dąży dp ekonomicznego i politycz­
nego ujarzmienia wycieńczonych 
wojną i wyniszczonych narodów,

Reakcyjna koła anglosaski* pra­
gną przez odbudowę Niemiec za­
chodnich i Zagłębia Ruhry stwo­
rzyć sobie arsenał, aby gó użyć ja­
ko instrumentu szantażu przeciw­
ko Związkowi Radzieckiemu i 
sprzymierzonym z nim ludowym

demokracjom słowiańskim i nie­
słowiańskim. Deklaracja stwierdza,
żs narody słowiańskie, przeciwsta­
wią się w sposób zdecydowany pró 
bom podporządkowania tych 
państw imperializmowi.

Naczelnym hasłem, które leży u 
podstaw wszystkich poczynali Ko­
mitetu i Ogóinosłowiańskiego i na­
rodowych komitetów słowiańskich 
jest obrona pokoju i walka o bez­
pieczeństwo i spokój szarego czło­
wieka o niezawisłość narodów i u- 
rzeezywistnienic zasad prawdziwie 
demokratycznych.

Premier Cyrankiewicz
w Krakowi«

Kraków. (PAP). W Krakowie 
bawił premier Józef Cyrankie­
wicz w towarzystwie sekretarza 
CKW PPS posła Ćwika i przewo 
dnięzącego KC OM TUR posła 
Motyki. Premier dokonał odsło­
nięcia sztandaru komitetu dziel­
nicowego PPS Zwierzyniec.

W przemówieniu swym premier 
Cyrankiewicz podkreślił ser dcc z 
ne uczucia, jakie wiążą go z tą 
dzielnicą Krakowa, z której sam 
pochodził. Omawiając znaczenie 
dzielnicy, jako organizacji par­
tyjnej, premier stwierdził, że pod 
stawa, działalność i życie partii 
opierają się właśnie na pracy 
dzielnic.

Otwarcie szkoły polskiej
górniczym

Prognoza pogody
Zachmurzenie na ogół duże z 

możliwością drobnych opadów w 
dzielnicach północno-wschodnich z 
większymi przejaśnieniami w dziel 
nicącb zachodnich- Nocą tempera­
tura w pobliżu 0 i kilka stopni po­
niżej 0 na południu krąju. W cią­
gu dnia od 2 do 10 stopni. Słabe 
wiatry z kierunków wschodnich i 
północnych.

W
Budapeszt. (PAP). Ostatnio w 

obecności posła R. P. w Budape­
szcie, dr. Fiderkiewieza i wybit­
niejszych działaczy kolonii pol­
skiej dokonano otwarcia w ośrod 
ku górniczym Tatabanyh szkoły 
dla dziecj tamtejszych obywateli 
polskich.

W uroczystościach otwarcia 
szkoły wzięli również udział 
przedstawiciele władz węgier­
skich — dr. Jan Nemęs, Sandor 
Toth i Tibor Horvath.

picę b. prezesa Stanisława Miko­
łajczyka i niektórych członków 
NKW PSL, dotychczasowy NKW 
przestało faktycznie istnieć.

Świadomi wielkiej roli, jaka 
mają do odegrania chłopi zorga­
nizowani w  PSL w budowie dżwi 
gającej się k ruin Polski ludowej 
oraz konieczność wprowadzenia 
stronnictwa na właściwą drogę 
i całkowitego zerwania ze zgubną 
polityką dotychczasowego kierów 
nictwa, przypieczętowaną zdra­
dziecką ucieczką Stanisława M i­
kołajczyka, postanowiliśmy pod­
jąć walkę i pracę, celem utrzy­
m a n ia  C iąg ło śc i d z ia ła ln o ś c i ' f>‘S L . 
W tym celu:'""' '
/  1. Powołany został tymezasdwy 
NKW PSL, który będzie pełnił 
swe funkcje do czasu zwołania 
Rady Naczelnej, która wyłoni 
NKW PSL w myśl przepisów sta­
tutowych.

2. Tymczasowy NKW PSL do­
prowadzi w jak najkrótszym cza­
sie do zwołania posiedzenia Rady 
Naczelnej PSL, które między in ­
nymi wybierze statutowe władz* 
stronnictwa.

Wszelkie zarządzenia wydawa­
ne ogniwom organizacyjnym PSL 
bez wiedzy i aprobaty tymczaso­
wego NKW PSL będą traktowane 
jako niestatutowe i bezprawne.

Wobec całkowitego przejęcia 
przez tymczasowy NKW PSL se­
kretariatu naczelnego w Warsza­
wie, przy Alei Sikorskiego 85, oraz 
naczelnego organu PSL „Chłop­
skiego Sztandaru“ i „Gazety Lu­
dowej“ , wszelka korespondencja 
oraz załatwianie interesantów od­
bywać się będzie pod wyżej wska­
zanym adresem.

Warszawa. (PAP) Dziś w  noc? 
nadeszła z Nowego Jorku depesza 
od prezesa Rady Naczelnej PSL 
dr. Władysława Kiernika, solida­
ryzująca się z akcją aniymiko- 
łajczykowskich kół PSL i aprobu­
jąca zwołanie Rady Naczelnej- 
Depesza przysłana została na ręc* 
Czesława Wycecha.

Wniosek o przywrócenie 
kary śmierci we Włoszech

Rzym (PAP). Deputowany chrzę­
ści jańsko-demokratyczny F lo re s ta - 
no di Fausto złożył w parlamencie 
interpelację, domagającą się przy­
wrócenia kary śmierci, która je®* 
zniesiona we Włoszech od 3 lat.

Zjazd delegatów „Czytelnika“
W a r s z a w a  (teł. wł.). W War 

szawie odbył się drugi Zjazd de­
legatów kół „Czytelnika“. Zjazd 
zagaił przewodniczący Rady Na­
dzorczej min. K. Rusinek, pod­
kreślając duże zasług; „Czytelni­
ka“ w dziele szerzenia kultury w  
Polsce.

Min. Rusinek powiedział m. in,: 
„Działalność „Czytelnika“ — dzia 
łalność kulturalno - oświatowa 
łączy Się bezpośrednio j nierozer­
walnie z życiem społecznym 1 po­
lityką, Cele „Czytelnik»“ są W»*y 
stkbn wiadome i znane. Na prze­
bytej drodze mamy nie tylko 
pewne osiągnięcia, ale zdobyliś­
my dużo doświadczeń, które na

dalszym, nowym etapie na»*®! 
pracy pozwolą uniknąć błędóW 
popełnionych w przeszłości. K»*' 
dy rok, niemal każdy miesiąc n®'. 
szej pracy zwiększa pole iiasr-c! 
działalności i naszych ataków n*  
twierdzę wczorajszej ciemno# 
i zacofania“.

Prezes „Czytelnika“ Jerzy Bo­
rejsza, mówiąc o stosunku „Czy­
telnika" do zagadnień kultury 1 
oświaty w Polsce »twierdził, 
brak jest u na* ogólnego pi*»*' 
kulturalnego, w  pierwszym r t j '  
dzie przystąpić musimy do likwi­
dacji analfabetyzmu i podniesie­
nie czytelnictwa w masac-b, sac**® 
golnie w masach chłopskich.
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Reforma walutowa w Czechosłowacji
Właściwe znaczenie reformy 

walutowej, jaką przeprowadziła 
Czechosłowacja po uwolnieniu w 
r. 1945, może być zrozumiane na­
leżycie jedynie na tle ciężkich 
następstw, jakie okupacja nie­
miecka przyniosła temu krajowi 
także w dziedzinie gospodarczej 
i  finansowej. Następstwa te skła­
dają się na obraz wszechstron­
nej i radykalnej eksploatacji 
przez okupanta.

Wyraziła się ona w dziedzinie 
Ananasowej metodą podwójną. Z 
jednej więc strony „Reich“ n e- 
rn.eaki nałożył na „Protektorat“ 
kontrybucję w zamian za udz;e- 
ląną mu obronę. Ponieważ rząd 
„Protektoratu“ nie miał możno­
ści wysokich, nałożonych sum 
ściągnąć na drodze podatków, 
zmuszony był w tym celu do wy­
dawania własnych obligacji, któ­
re lokowane były w czeskich in­
stytucjach kredytowych, absor­
bując niemal wszelkie ich środki 
Płynne. Oblicza się, że tą drogą 
„Reich“ ściągnął z ludności „Pro­
tektoratu około 55 młiardów ko­
ron, uzyskując pokrycie dla do­
staw wojennych tego kraju.

Jednak ta metoda j te kwoty 
okazały się nie wystarczające. 
Również Bank Narodowy, czeska 
instytucja emisyjna, . został in­
tensywnie wyzyskany dla potrzeb 
Rzeszy. Działo się to znów róż­
nymi drogami.

1. Dekretem Hitlera manka n.e- 
iniecka stała się obok korony dru 
8i'm prawnym środkiem płatni- 
«tym na obszarze „Protektora­

tu“ . Bank Narodowy otrzymywa­
ne marki musiał wymienić na 
korony — po kursie nader dla 
korony niekorzystnym 1:10, w za­
mian za co zapisywano równo­
wartość na dobro jego rachunku 
w Reichsbarilku.

2. Bank Narodowy musiał rów­
nież honorować czeki, wystawio­
ne na niego przez różne niemiec­
kie władze w „Protektoracie“. 
Równowartość znów była zapisy­
wana na rachunku w Reichs- 
baniku.

3. Wreszcie Bank Narodowy w 
Pradze wypłacać musał przeka­
zy z Niemiec za dostawy towaro­
we „Protektoratu“ , które nie znaj 
dówaty prawie żadnego pokrycia 
w dostawach niem:eck'ch

W wyn ku tych operne 7j obieg 
w koronach pomiędzy końcem 
r. 1938 a końcem okuoacjj nie­
mieckie! podniósł s.ę z 14 dc 12C 
miliardów Suma wkładów osz- 
czędnościo wtyca w tym  samym 
okresie wzcihs z 60 do 1.30 m i­
liardów. Wzrost tej ostatniej po­
zycji jest oczywiście odbiciem 
bardzo zwiększonej siły nabyw­
czej ludności, która — nie znaj­
dując, wskutek ścisłej reglamen­
tacji, ujścia na rynku towaro­
wym — kierowała s.ię do instytu­
cji kredytowych, służąc tam do 
bezpośredniego finansowania n i­
gdy nie nasyconych niemieckich 
potrzeb wojennych. Dzięki jed­
nak tej reglamentacji poziom cen, 
pomimo tak ogromnego wzrostu 
obiegu peniężnego, podwyższył 
Się w  Czechach tylko ze 100 w

r. 1938 do 170 przy końcu wojny, 
zaś w Słowacji, przy reglamen­
tacji mniej ścisłej, do 240.

Rząd czechosłowacki, obejmu­
jąc w maju r. 1945 znów władzę 
nad swoim krajem, w dziedzinie 
walutowej stanął przed zadaniem 
podwójnym. Musiał naprzód do­
prowadzić do unifikacji różnych 
obiegających na całym terenie 
państwa środków płatniczych. 
Później zaś, po spełnieniu tego 
wstępnego warunku, musiał upo­
rządkować stosunki, walutowe na 
nowej podstawie, p in ie  bacząc, 
aby nieodzowne w tym celu, dra­

styczne zabiegi, nie podważyły 
podstaw gospodarczego życia. 

Unifikacja nastąpiła w drodze 
zrównania korony czeskiej, wy­
dawanej za czasów „Protektora­
tu“ z koroną słowacką przy wy­
cofaniu w południowej Słowacji 
waluty węgierskiej, a na pozo­
stałym obszarze państwa marki 
niemieckiej. Już dekret z dnia 
10 maja r. 1945 odebrał marce 
charakter prawnego środka p łat­
niczego, jednak dawaj ludności 
..Protektoratu“ prawo deponowa­
nia posiadanych zasobów w wa­
lucie niemieckiej. Analogiczną

Już robi się wieńce na Zaduszki
Foto  N ow osie lsk i — Katow ic«

Pierwsze miejsce w Europie
Elektryfikacja Związku Radzieckiego

S tra ty , ja k ie  Z w ią ze k  R adzieeki 
Poniósł w  okres ie  w o jn y  je d y n ie  w  
d z ied z in ie  e n e rg e tyk i, s ięga ją  m i­
lia rd o w y c h  sum. U le g ły  c a łk o w ite ­
mu zn iszczen iu  o lb rz y m ie  za k ład y  
tee rge tyczne  na B ia ło ru s i,  w  re - 
m a jrice k a re lo - f iń s k ie j,  na K ry m ie

Pod K ra sn o d a re m , w  oko lica ch
K a lin . : ] )  ;i i  R o s to w a .  Z a k ła d y  D n ie  
prog re su  zos ta ły  s iln ie  uszkodzone.

N a  ty c h  od c in kach  zaczęła się 
go rączkow a praca ju ż  od p ie rw ­
szych c h w il po u s tą p ie n iu  w o js k  
n ie m ie ck ich . Z a k ła d y  S ta lin o g b r- 
ska, W o łchow a i  K a lin in a  d o s ta r­
cza ły  p rą d u  ju ż  w  1942 r. W  końcu 
1943 r .  ru s z y ły  p ie rw sze  tu rb o ze ­
spo ły  za k ła d ó w  energe tycznych 
S ta lin g ra d u , W oroneża, K ijo w a , 
R rasn oda ru . D z ię k i ta k  szybk iem u  
tem pu  od budo w y  os iąg n ię to  ju ż  

kon ie c  1946 r .  p rze d w o je n n y  
Poziom p ro d u k c ji  e n e rg ii e le k try c z  
»e j- 3 m a rca  1947 r. ro zpoczę ły  p ra  

z a k ła d y  w o d n e  nad D n ie p re m . 
7  ba je czn ie  k ró tk im  czasie uda ło  
®te pokonać o lb rz y m ie  tru d n o ś c i, z 
m k im i zw iązana b y ła  odbudow a 
tech  zak ład ów . D ziś  cze rp ią  stąd 
ń rą d  o k rę g i p rze m ys ło w e  Z a p o ro - 
te . N ik o p o la , K rz y w o ro g u  i zag ię­
te® w ęg lo w e  nad  D onem .

Wielkie hasła —  Wielkie 
czyny

P ro d u k c ja  p rą d u  e lek tryczneg o  
*  R o s ji p rz e d re w o lu c y jn e j b y ła  
n ie z w y k le  n iska . W y n o s iła  ona oko 
» 2 m il ia rd ó w  k ilo w a tg o d z in  ro cz­
n e - P la n  ro z w o ju  c iężk iego p rze - 
teys łu , ja k i  sob ie n a k re ś li ł rzą d  ra -  
®zie c k i po re w o lu c ji,  w ym a g a ł 
P tzede w s z y s tk im  u w ie lo k ro tn ie n ia  
P ro d u k c ji e n e rg ii e le k try c z n e j. 

^P ra co w a n o  p la n  e le k t r y f ik a c ji  
ra ju , k tó r y  p rz e w id y w a ł p rze h u ­
l a n i e  30 w ie lk ic h  du żych  za k ła - 
ow  en e rge tycznych  o łączne j m o - 
:  715 0°9 k ilo w a tg o d z in . N a  za-

teo dz ie  E u ro p y  p la n  te n  p rz y w ita -  
y  zosta ł n ie  ty lk o  z n ie d o w ie rza - 
lem , a le  n a w e t szyd e rs tw a m i. Zna 
y P isarz a n g ie lsk i, W e lls , k tó r y  

ty m  okres ie  z w ie d z ił Z w ią ze k  
. aóz ie ck i i  b y ł p o d e jm o w a n y  przez 
‘pn ina , n a zw a ł a u to ra  tego p la n u  

r j te te ś tą “ . K ry ty k a  okazała  się 
un ak  przedw czesną. P la n  zosta ł 
s ko n a n y  w  ca łośc i i to  p rzed  u - 
a io n ym  te rm in e m .

v o lt  p rz e b y w a ł se tk i k ilo m e tró w , 
w  c iągu 10 la t,  t j .  ód 1925 do 1935 
r. p ro d u k c ja  p rą d u  e lek trycznego  
w  Z w ią z k u  R adz ie ck im  w z ros ła  
B -k ro tn ie . W  ty m  sam ym  czasie ja ­
pońska i  ang ie lska  p ro d u k c je  w z ro ­
s ły  2— 3 k ro tn ie .

Nowy plan
R osja p rz e d re w o lu c y jn a  za jm o w a ­

ła  pod w zg lędem  p ro d u k c ji  p rą d u  
e lek trycznego  s iódm e m ie jsce  w  
E u ró p ié , a p ię tn a s te  m ie jc e  na 
św ieoie, pozosta jąc w  ty le  zá N o r
w egią , i S zw a jca rią . W  r. 1940 ¡ tycznych

Z w ią ze k  R a dz ie ck i w ys u n ą ł się na 
trze c ie  m ie jsce  na św iec ie  i  na  d ru  
g ie  w  E u ro p ie , os iąga jąc 48 m il ia r  
dów  k ilo w a tg o d z in . D ziś  ra dz iecka  
p ro d u k c ja  e n e rg ii z a jm u je  p ie rw ­
sze m ie jsce  w  E u ro p ie  i  d ru g ie  na 
św iecie .

P raca  n ie  u s ta w a ła  n a w e t w te ­
dy, gd y  na jeźdźca n ie m ie c k i za la ł 
la w in ą  w o js k  o lb rz y m ie  obszary  
Z w ią z k u  R adzieck iego. C i, k tó rz y  
n ie  w a lc z y li z b ro n ią  w  rę ku , b ra l i  
ud z ia ł w  te j w a lce  p racą  codzienną 
p rzy  odbudo w ie  zn iszczonych i  b u ­
d o w ie  n o w ych  za k ła d ó w  energe -

p rze m ys ło w ych . Na

w schod n ich  obszarach Z w ią z k u  
p o w sta ło  w  ty m  okres ie  24 n o w ych  
w ie lk ic h  zak ładów , zas ila ją cych  w  
p rą d  o lb rz y m ie  po łac ie  k ra ju .

N o w y  p lan  p ię c io le tn i p rz e w id u je  
da lszy ro z w ó j te j ta k  w ażne j dz ie ­
dziny.. g o spoda rk i. P o w s ta n ie  ca ły  
szereg n o w ych  z a k ła d ó w  energe­
tycznych . P la n  e le k t r y f ik a c j i  o b e j­
m ie  w  p ie rw szym  rzędz ie  w ieś. W  
ro k u  1950 p ro d u k c ja  p rą d u  osiąg­
n ie  c y frę  82 m il ia rd ó w  k ilo w a tg o - 
dż in . Oznacza to  71«' w ię ce j, n iż  w  
1940 r. D otychczasow e w y n ik i  
w ska zu ją  na to , że p la n  zostan ie  
w y k o n a n y 1 ca łko w ic ie . (rok )

operację przeprowadzono parę 
miesięcy później na obszarach, 
wcielonych do Rzeszy już w r. 
1938 („Sudety“). Dekret wydany 
na początku r. 1946 wymieniał 
zdeponowane marki na korony w 
stosunku 1:10.

Przy wprowadzaniu nowej wa­
luty czechosłowackiej rząd sta­
nął na stanowisku niemożności 
utrzymania obiegu w tej wyso­
kości, jaką osiągnął, bez groźnego 
niebezpieczeństwa dla siły na­
bywczej nowej waluty. Stąd de­
kret prezydenta Republiki z dnia 
19. 10. 1945 o przywróceniu wa­
luty czechosłowackiej poszedł po 
lin ii wybitnie deflacyjnej, stano­
wiąc, że w  zasadzie z dniem 1 l i ­
stopada 1945 r. jedynym praw­
nym środkiem płatniczym w 
Czechosłowacji będą nowe bilety 
Banku Narodowego, odbierając 
w ten sposób, z tym samym 
dniem, charakter środka płatni­
czego znakom pieniężnym dotąd 
obiegającym i wreszcie przyzna­
jąc tymże znakom tylko ograni­
czone prawo wymienialności.

Dekret postanawiał w  tym 
względzie, że osoby fizyczne bę­
dą miały prawo wymiany tylko 
500 kc na jedno gospodarstwo ro­
dzinne (dzieci pełnoletnie, ucze­
stniczące w  tym samym gospo­
darstwie, były traktowane od­
rębnie). Osoby fizyczne i  prawne, 
wykonujące jakąkolwiek czyn­
ność na' zysk Obliczoną, mogły 
ponad wspomnianą wyżej kwotę 
kc 500 — podjąć w  nowych ko­
ronach równowartość kwot, po­
trzebnych na wypłatę miesięczną 
płac i uposażeń osób przez nie 
zatrudnionych,

Cała nadwyżka gotowizny, po­
siadanej w dawnych znakach pie­
niężnych ponad kwoty, dopusz­
czone do wymiany, musiała być 
zdeponowana na rachunkach za­
blokowanych. Zablokowaniu ule­
gały również wkłady w bankach, 
wyrażone w dawnej walucie. Co 
do losu tych zablokowanych ra­
chunków rozważane są różnoro­
dne decyzje. Brana jest m. in. 
pod uwagę koncepcja opodatko­
wania tych kwot z tytułu podat­
ku od przyrostu majątku i obró­
cenia na cele walutowe wpły­
wów z takiego podatku.

Nowa korona czeskoslowacka 
nie jest w żaden sposób związa­
na ze złotem lub z jakąkolwiek 
na złocie opartą walutą, tym sa­
mym wysokość jej obiegu nie

jest regulowana ścisłymi przepi* 
sami. W kołach czeskosłowaCkie- 
go banku emisyjnego obliczają, 
że stała część obiegu przy istnie­
jącym poziomie cen, wahać się 
musi w kwotach od 25 do 30 m i­
liardów. Ponad ten poziom bank 
emisyjny zwiększać będzie obieg 
tylko w drodze operacyj kredy­
towych — dyskontowanych lub
lombardowych.

Aczkolwiek nowa waluta cze- 
skosłowacka nie jest związana ze 
złotem, trzeba było jednak usta­
lić je j parytet w stosunku do wa­
lu t zagranicznych. Stało się to na 
podstawie przyjętego kursu 1 doi. 
USA =  50 kc.

Nadmienić wreszcie należy, że 
jednocześnie z wprowadzeniem 
nowej waluty w Czechosłowacji 
rząd uznał za konieczne stworze­
nie odpowiednich warunków dla 
przystosowania do niej życia go­
spodarczego. W tym celu trzeba 
było uregulować poziom cen : 
płac. Ustalone one zostały na po­
ziomie 300. biorąc poziom z roku 
1933 =  100.

Ewolucja stosunków gospodar­
czych w Czechosłowacji w ciągu 
ubiegłych dwóch la t zdaje się 
wskazywać, że taka ostrożna po- 
lityka była słuszną.

(Instytut Śląski) 
D r Edward Rosę

Wystawa Ogrodnicza 
w Strawienia

S t r u m i e ń .  Szkoła Ogrodni- 
cza w Strumieniu, nie mogąc z* 
względu na odległość wziąć n- 
działu w Pow. Wystawie Ogrod­
niczej w Bielsku, urządziła u sie­
bie 2-dniową wystawę ogrodni­
czą. Wystawa posiadała działy: 
warzywny, kwiaciarski, owocowy, 
przetworów owocowych i wa­
rzywnych, rolniczy, ochrony ro­
ślin, narzędzi ogrodniczych, ksią­
żek i pism ogrodniczych oraz po­
mocy naukowych.

Poza tym przedstawiono na 
wystawie klomb warzywny, mo­
del budynków i parku szkolnego, 
orła wykonanego z chryzantem i 
dalii oraz obrazowe przedstawie­
nie w 3 fragmentach pracy ogrod­
nika w mysi -wypisanego hasła: 
„Z  nieużytków przez pracę i nau­
kę do dobrobytu i kultury“. Wy­
stawa cieszyła się powodzeniem 
wśród miejscowego społeczeństwa 
oraz wśród młodzieży szkolnej.

W
Mry r - 1920 p rz ys tą p io n o  do bu do -

s iec i z a k ła d ó w  energe tycznych
”  P ob liżu  L e n in g ra d u . M ia ły  one 
r i  j , o rzystać lo k a ln e  zasoby m a te - 

°W  o p a łow ych , a częściowo e- 
r g ię w odną. D a ło  to  w span ia łe  

^ ty te ta ty  i  spow odow a ło  w  r .  1928 
łn  j !5 lliczy z w ro t w  ra d z ie c k ie j go- 
ta ° ^ arCe en e rge tyczne j. N a obsza- 

’ ®^z' e z n a jd o w a ły  się bóga- 
k ie *  ^ » e r a ln e ,  p o w s ta w a ły  w ie l-  

J ak ła d v  energe tyczne . Znaczna 
łc U  - ic t l tw o rz y ł » sys tem y p ie r -  
5aj  n i> k tó re  z a o p a try w a ły  w  prań  
ty, ° k rę g i p rze m ys ło w e . 8 n a j-
- Nkszvr*h n ioućo ion i dosta rcza łop ie rś c ie n i
. zme ponad m il io n  k ilo w a tg o - 

»■ P rą d  •  n a p ię c iu  do 220.089

— Podobno nie. Coś sobie krzywduje, narzeka na biedę. Ten 
nie widzi w  tym żadnej- łaski, by być u nas plebanem. Wiadomo, 
jak taki po miastach uchowany człowiek.

— Ja bym sobie tu nie krzywdowała, jakbym była pomiędzy 
naszym plebanem. Jeszcze i jaka bym była rada — powiedziała 
Janielcia.

Maryna zaśmiała się w  głos na takie powiedzenie, bo sobie 
wyobraziła, jakby to wyglądała Janielcia ze swoją żywą, ucieszną 
minką, gdyby pojawiła się na ten przykład na ambonie w  koś­
ciele. Janielcia spostrzegła się ze śmiechu Maryny, jakie strzeliła 
głupstwo tym powiedzeniem, więc chwyciła się pociesznie za gębę 
i  odleciała od Maryny czym prędzej. Dopiero po jakich dobrych 
dziesięciu krokach, skoro już obie na dobre szły, każda w prze­
ciwną stronę, wybuchła Janieloiia wesołym śmiechem. Śmiech jej 
jak dzwonki odbijał się po potoku. Widać sobie teraz przypomniała, 
jak i to z niej byłby pocieszny pleban.

Wnet jednak musiała zapomnieć o żartach, a może pogrążyła 
się w  poważnych rozmyślaniach, bo doleciał Marynę jej smutnawy 
głosik, pełen jakiejś rzewności:

„Siwy konik stoi podle mojej chaty.
Jest tam pewnie Jędruś — przyjechał na swaty“ .
— Śpiewaj, dziewczę, śpiewaj — szepnęła do siebie Maryna — 

Tylko tego Jędrusia twojego trudno ci będzie wyśpiewać. Jakiś 
to hycel widać, skoro już nie patrzy za tobą, ale za Magdę Kapir. 
corzową.

Wiedziała Maryna daleko więcej, niż powiedziała o nowym 
plebanie Janieloi. Wiedziała, jaki zebrał się komitet, jak plebanowi 
przedłożyli wszystką biedę i nędzę plebanii, jak przedstawili mu 
walące się zabudowania gospodarskie, niedokończony kościół, jak 
raili, że tysiąca dolarów długu nie da się wypłacić gosposi wraz 
z procentem, chyba za długie lata.

A na taik. Pochodzi! pleban po gospodarstwie, — widział samo 
dziadostwo. Zajirzał do stajni, pyta czyje krowy — nieboszczyka, 
przechodzące na spadkobierców, plebańskich nie ma. Zagląda do 
księg kasowych — dochody skromne, jak u wikariusza. Idzie na 
pola, patrzy — glina tylko i piasek. Zachodzi do mieszkania ple­
bańskiego — jeden tylko skromny pokój, do którego wchodź; się 
przez dwa poprzednie, gościnne. Ogląda wikarówkę — waląca się 
buda, w której by psu- pasowało siedzieć.

— To z czego wyście tu żyli? — pyta administratora.
— Kanonik miał bardzo skromne, żebracze niemal wymagania 

— słyszy odpowiedź.
Pochodził, podumał, popytał się tego \ owego. A tu wszyscy 

podnieśli wrzawę: bieda, nędza, dziadownia. Nie wspomnieli nd«
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i  jego, jej twarze pokazywały wyraz nieugiętego, nieustępliwego, 
— właściwego jedynie chłopu uporu.

— Heiuś — zaczął do niej słodko j  miękko przemawiać Maciej, 
lekko tuląc ją w ramiona — Heluś. Moje dziecko drogie, nie 
płacz, opamiętaj się! Posłuchaj!

Hela jednaik nie myślała wcale o tym, co do niej stary mówił. 
Zdawało się jej, że chcą jej wydrzeć najukochańszy skarb, jakieś 
najcenniejsze wspomnienie.

—- Serce mi chcecie wydrzeć — szlochała w ramionach starego.
— Nie, Heluś. Tylko posłuchaj — szeptał jej stary j  przyciskał 

do siebie.
Na chwilę przyszło jej na myśl, że tak samo tu lił ją  delikatnie 

w ramiona Franek, taki sam miał głos jak Maciej, tak samo umiał 
słodko przemawiać. Był Maciejowym synem, podobnym do ojca 
kropla w  kroplę. Więc zapomniała na chwilę o swoim nieszczęściu 
oddając się w złudzeniu myślom, że Franek oto odżył na chwile 
i przychodź,) do niej.

— Nie. To niesposób, by on miał mnie tak skrzywdzić — przem­
knęło jej przez głowę.

W tej samej chwili poczuła takie delikatne, takie czułe i ser­
deczne muśnięcie ust Macieja na swym czole. Więc podniosła na 
niego zapłakane oczy. Patrzył w nią czule, jak ojciec, jak sam 
Franek. Nie widziała jeszcze nigdy takiego spojrzenia w starym, 
twardym człowieku. Nabierała do niego zaufania.

Widziała, jak matka podniosła do oczu brudną od ziemniaków 
zapaskę i też płacze nad jej nieszczęściem. Spostrzegła w  oczacł» 
Macieja szklistą mgłę wzruszenia, jakby i jego chwytał płacz.

— Pamiętasz, Heluś, jakeśmy to we dwoje grzebali za nim 
pomiędzy żarem? B ił wtedy ogień w gębę, w oczy, w ręce, w  nogi. 
Zdawało się, że w piecu stoimy oboje. Pamiętasz?

Przytaknęła mu głową.
— Dziecko moje kochane! Tyś mi taka sama droga jak on. 

Ja oi krzywdy nie chcę, bo ja cię tak rad widzę, jak i jego. Heluś 
kochana! Czuję w tobie swoją krew, dziewczyno. Ja nie chcę 
twojego nieszczęścia, tylko tak musi być — mówił Maciej. Głos 
mu się rwał, siłą powstrzymywany od wzruszenia.

Hela usłyszała, jak matka zaczęła głośno płakać i zatykać so­
bie zapaską usta.

— Ty tam tego wszystkiego nie pojmujesz, bo i jak. Ale klnę 
ci się na własną duszę, że jakby tu był Franek i wiedział o wszyst­
kim, Jezusie przenajdroższy, on by ci, dziewczyno, do nóg skoczył 
i jak ja daiś prosił: Heluś, daj obrazek, daj!

Cisza zaległa na chteilę w piwnicy. Przyrywał ją tylko potrójny 
szloch: matki, Hela i Maciej»
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Koncert na odbudowę 
Warszawy

KŁODZKO, (bro) W dniu 24 fom. 
odbył się zorganizowany przez 
Związek J/Iuzykąw w Kłodzku — 
koncert, z którego całkowity do­
chód przeznaczony został na od­
budową Warszawy. W programie 
imprezy, która odbyła się w sali 
widowiskowej PPS przy ul. Jagieł­
ły odegrano Idlka utworów symfo­
nicznych (Polonez As-dur S z o p e n a  
i Fantazję z „Halki“ Moniuszki)!

Większą część koncertu wypeł­
niły kompozycje muzyki1 lekkiej i 
jazzowej. Zespół orkiestry składał 

z członków orkięstr kilku łpką- 
łi rozrywkowych w Kłodzku. Jak­
kolwiek możną by wykonawcom za 
rzucić kilka usterek (np. trzy akor­
deony w Polonezie sprawiały wra­
żenie nieco „dęte“ ) przyznać trze­
ba, że' całość wypadła' poprawnie.

W odtworzeniu utworów tąuecz- Wi ł  nadać cmentarzowi ottoowde-
! dni wygląd i otoczyć go opieka 

techniką i duża dyngmiką. Fręk- któ*a świadczyłaby o wdzięcz" 
wencja jednak byłą bardzo me- L ości stoliey Do]ne| 0 
wielka. Roząprzedąno mewięcej bohaterów ^
nad 100 biletów. i [17 , , „

i W uh. niedzielę 26 bm. w związ
______  i ku z ukończeniem prac na cmen

unzu radzieckim odbyła się uro-

„Krew wspólnie przelana jest najsilniejsza więzła“
Podn iosła  u roczystość na cm e n ta rzu  ra d z ie ck im  we  W rocłauiiu

Wfoclaw. (st) W dzielnicy Krzy 
ki we Wrocławiu istnieje jeden 
z największych i  najpiękniejszych 
cmentarzy wojennych z grobami 
bohaterów Arm ij Czerwonej, któ 
rzy polegli, w  walce o wyzwolenie 
stolicy Dolnego Śląska. Cmentarz 
ten,̂  miejsce spoczynku 744 o fi­
cerów ; żołnierzy znajduje się 
pod troskliwą opieką władz 
miejskich, które z pietyzmem 
dbają o jego należyty wygląd.

Jest on odwiedzany nie tylko 
przez. Polaków z innych terenów 
kraju, lecz również przez liczne 
wycieczki zagraniczne. Bv dać wy 
rąz uczuciom wrocławian dla po 
ległych. Zarząd Miejski postano -

aiu wojska szef sztabu DOW gen. K ierow nictw o robót pozostawałoiv'lSlGik 1 rnm o n rio łi,+  ✓ v-Pi.n.rwrkl-CC * . * . - A • .

Kur$ Esperanto**
KŁODZKO, (bro). W pierwszych 

dniach listopada rozpocznie się w 
Kłodzku kurs języka „Esperanto“ , 
który prowadzić będzie prpf. A. 
Bóżapykwiat. Dotychczas wpłynęło 
30 zgłoszeń. Kursy organizuje za­
rejestrowany niedawno pow. oddz. 
Związku Esperantystów w Polsce.

czystość złożenia wieńców na 
wspaniałym panteonie cmentar­
nym, połączona z przeglądem wy 
konanych prac.

W uroczystości, które rozpo­
częły się o godz. 10 rano wzięli 
udział przedstawiciele władz miej 
sfcieh z prezydentem Kupczyń- 
skim j  wiceprezydentem inż. Hor 
wathem na czele, w  imieniu wo­
jewody naczelnik woj. Wydziału 
Odbudowy inż. Feliński, w  imię-

Związek Zawodowy Literatów w Jeleniej Berze
rtiwija żywi działaiiiść

Jsłenia Góra (js>. Zarząd Głów-
ny Zawodowego 'Związku" Lifera- 
iówTPoiskich w Warszawie “powo­
ła j do życia oddział Zwihzku w 
Jeleniej Górze. Dotychczas Gd- 
4ziaJ taki zńa)'dował sję we Wro­
cławiu. obecnie literaci zamiesz­
ka li ną tereńjie powiatu jelenio­
górskiego będą mieli swój auto­
nomiczny oddział z siedzibą w 
Jeleniej Górze.

Na czele nowego oddziału sta­
nął Edward KozikówsKi; sekreta­
rzem jest Nina Rydzewska, skarb­
nikiem został autor „Białej Fo­
k i“  Czesław Centkiewicz.

O d z ia ł jeleniogórski 
członków rzeczywistych i 
nastu kandydatów.

Organem literatów Jeleniej 
Góry j okolićy jest periodyk 
Śląsk“ pbd redakcją prp f Ka-

iiczy 7 
k ilku:

fiżyńskiego. Diteraci jeleń ogor- 
sćy zamieszczają w  „Śląsku“ pra­
ce ńie tylko o literaturze śląskiej. 
Wiele miejsca poświęca się rów 
nież obecnym sprawom życia i 
pracy ludzi Dolnego Śląska.

komendant oficerskiej 
szkoły piechoty gen. Gamber. 
płk. _ Lipiński, przedstawiciele 
1VIRN, partii i  organizacji oraz 
kompania honorowa oficerskiej 
szkoły piechoty wraz z orkiestrą. 
Na uroczystość przybyli również 
liczni przedstawiciele A rm ii Czer 
wonej z plutonem honorowym, 
marszałka Rokossowskiego repie 
zentował płk. Zabastański.

W imieniu władz miejskich 
przemawiał wiceprezydent mia 
sta inż. Horwath. „Jeśli naród 
nasz z pietyzmem czci pamięć 
swych w łasnych synów poleg­
łych w  obronie ojczyzny — mó­
w ił m iędzy inn. w iceprezydent — 
to tym  wdzięczniejsza pamięć na 
leży się synom bratniego narodu 
radzieckiego, k tó rzy oddali życie 
za w-yzwolenic Polski. W śm ier­
telnych bowiem zmaganiach z 
przemocą hitlerow ską A rin ia  Czer 
wona w ałczyła nie ty lko  o uw ol­
nienie ziem i radzieckiej lecz rów  
nież o wolność i prawo do życia 
innych uciśnionych narodów, w 
pierwszym rzędzie także o w o l­
ność aąrpdii polskiego.

P om niki' te j w a lk i o fia rne j w i­
dnieją na całym  obszarze ziem 
polskich w  postaci m ogił żołnie­
rzy radzieckich i cm entarzy w o­
jennych do których należy rów .

w ścisłym kontakcie z przedsta­
wicielami wojskowych władz ra­
dzieckich. Uzupełniające roboty 
będą wykonane jeszcze w roku 
bieżącym oraz na wiosnę 1948 r. 
przez Wydział Plantacji M iej­
skich. Koszt wyniósł około 4 m i­
lionów zł., pokryty z subwencji 
Mmilisterstyifa Z. p „  Zarządu 
Miejskiego oraz Urzędu Woje­
wódzkiego.

W imieniu Arm ii Czerwonej 
przemawiał płk. Zabastański po 
czym przy dźwiękach hymnów 
radzieckiego i  polskiego zostały 
złożone na panteonie wspaniałe 
wieńce przez prezydenta Kupczyń 
sfeiego w imieniu miasta, gen. 
Majka w imieniu Wojska Polskie 
go, przedstawiciele armii radziec 
k i ej, partii politycznych oraz To 
warzystwa Przyjaźni Polskó-Ra- 
dziecktej.

W  Jeleniej Górze
Jelenią- Górą. ( js ^ W  dniu X i  

2 listopada rb. nar terenie miasta 
odbędą się uroczystości związane 
ze Świętem Umarłych. W dniu 
1 listopada Sieroca Rodzina Ra­
diowa organizuje w  sali Teatru 
Miejskiego uroczystą Akademię 
Żałobną, na którą złożą się oko­
licznościowe przemówienia, wy­
stępy chóru „Echo“ , orkiestry

W procesji weźmie udział hono­
rowa kompania wojska, poczty 
sztandarowe, duchowieństwo, 
przedstawiciele władz, organiza­
cje, związki i społeczeństwo. Straż 
pożarna będzie utrzymywała po­
rządek pochodu.

Na cmentarzu nad grobami po­
ległych żołnierzy W. P. przemówi

Związku Zaw. Muzyków. Ponadto przedstawiciel Wojska, przy czym 
w Akademii wezmą udział inwa- i kompania honorowa odda salwę 
łidzi, harcerze i artyści Teatru i h°n°i'°wą. .Nad grobem jeńców i 
Miejskiego. * ! oiiar obozow przemówi przedsta-

W godzinach wieczornych o go- wic?el Zw> b> Więźniów Politycz-
dżinie 19 odbędzie się na ulicach 
miasta capstrzyk orkiestry woj­
skowej oraz Apel Poległych. 
W dniu 2. 10. 47 o godz. 15 wy

jcuuycu uo n n n ™ . w - mszą jednocześnie dwie procesje 
c h lj K S t o r z  ™ v n u  sw «; Z kościoła Parafialnego i  garnizo­
nu ja k  i  obcym uprzytam nia, że
krew  o fia rn ie  przelana jest n a j­
siln ie jszą w ięzią łączącą bratn ie 
narody we wspólnej walce o pel 
ne urzeczyw istnienie tych n a j­
w iększych ideałów ludzkości, za 
które  synowie ziem i radzieckie j 
oddali swe życie, a któ re  p rzy­
św iecają dziś w szystkim  narodom 
m iłu jącym  pokój.“

W iceprezydent Horwath doko­
na! przeglądu prąc na cmentarzu. 
Wykonano w  ciągu ostatnich ls.il- 
ku m iesięcy szereg robót budowla 
nych, drogowych i p lantacyjnych.

nowego, przed starostwem po­
wiatowym połączą się i  udadzą na 
miejscowy cmentarz, gdzie odbędą 
się właściwe uroczystości żałobne.

nych i Zw. Walki o Wolność i  De­
mokracjo. Nad grobami żołnierzy 
Arm ii Radzieckiej przemawiać 
będzie przedstawiciel Tow. Przy­
jaźni Polsko-Radzieckiej.

Zarząd Miejski w tych dniach 
obejmuje groby pod swoją opie­
kę, dostarczając kwiecia i świec 
nagrobkowych.

I)/,i wiła obojętność

Przegląd twórczości artystów-plastyków w Kłodzku

Ę Ę t U a r t i  o b r o i u
sektora prywatnego w Wałbrzychu

Wałbrzych. Obroty prywatnych 
przedsiębiorstw handlowych, prze 
myślowych (nieliczne) i  rzemieśl­
niczych w Wałbrzychu i powiecie 
wyniosły za 1945 r. prawie 1 m i­
liard złotych. Poszczególne cyfry 
przedstawiają sie następująco: 
Obrót — 99Q.245.00p zł, zakup to- 
warów i  surowców 688.321.200 zł 

dochód brutto 81.390.510. do­
chód ńętto — 30.923.SQ0.

Obciążenia wynosiły 220.533.290, 
w tym na administrację przypada 
99.024.500 zł, świadczenia społecz­
ne 39.598.135, Danina Państwowa 
30i499.440, Pożyczka Odbudowy 
Kra ju 10.133.000 podatek dochodo­
wy 16.278.102. podatek obrotowy 
24.756.113 zł. W KKÓ i Banku Zw. 
Spółek Zarobkowych wykorzysta­
no kredyty na sumę 24.177.0Q0 zł.

Kłodzko, (bro) Otwarta z koń­
cem września br. wystawa obra­
zów i rzeźb ZPAP w Kłodzku, 
mimo, iż ilustruje bogaty dorobek 
Związku Plastyków Ziemi Kłodz­
kiej i posiada dzieła o dużej war­
tości artystycznej, nie cieszy się 
frekwencją społeczeństwa kłodz­
kiego. Dotychczas zwiedziło wy­
stawę 3Q0 osób- Jest rzeczą dziw­
ną, że szkoły i  organizacje mło­
dzieżowe jeszcze nie zgłosiły z b io ­
rowych wycieczek.

A szkoda — wystawa bowiem 
reprezentuje różne kierunki ma­
larstwa, pomijając już to, że ar­
tyści wystawiający swe prace po­
chodzą z różnych dzielnic Polski 
i z różnych szkół malarstwa, po­
czynając od klasycznej szkoły nio

naehijskiej, którą reprezentuje 
prpf. Koszeliński, symbolista o 
bogatej skali temątypznej.

Najciekawsze jego obrazy tp: 
,-,Nowe życie“ ,' „Śmierć partyzanta“ 
i inne. Doskonały karykaturzysta 
świata literatury i  teatru Dunin 
wystawił dobry w  pomyśle i  wy­
konaniu „Portret matki“ . Pejzaż 
Ziemi Kłodzkiej znalazł swe od­
zwierciedlenie w akwarelach art. 
mai. Dubrawy.

Znany grafik, art. mai. W. Brei- 
ter, zwolennik nowego kierunku 
w grafice wystawił szereg pejzaży 
o dużej wartości. Z pozostałych 
artystów prace swe wystawili: 
art. mai. Proszowską - -  malarst­
wo rodzajowe, Kudewicz — por­
tret, Wójcik — pejzaż zakopiań-

W Heli kotłowały się myśli, wirowały jakieś przebłyski,, od-

Już je j n ip żal byłp obrazka. A  m ątka tymczasem staja poza 
nią, naprzeciw M acieja i  gładząc je j w łosy szeptała urywaipym 
głosem:

— M y ci n ie eheepiy krzyw dy, Heiuś, złote dziecko! A le tak 
m usi być. Naprawdę, f #  tpaśi foyd.

— Już w iem , że tale m usi być. Serce m i się o|jp krw aw i, ale 
W ifiń . Dam obrazek. Zaraz przyniosę zę sąsieka — odparła i  uw o l­
n iła  się lekką z objąć Maciejoiwyęjh.

Przytrzymała ją  matka za rękaw.
— A prawdę ty , lię łu ś , — zapytała niedow ierzaj ą:ea„
— Daj spokój — odpowiedział za nią M aciej do Rzodkoszowej — 

Gną przyniesie. Ja wyem.
Qd drzw i chąłupy wybi©Sał .odgłos zapalczywego rżnięcia deska. 

Drzewo kw iczało przeraźliw ie, opierało się tw ardym i sękami, p ła­
kało trocinam i. T-raoiło przecież b y t deski, stając .się ram ą do
filu n kn , samą już saąią.

A szeroka na dłoń p iła  dworowała sobie z towarzyszek przy 
kążciym podźwigku, ękpzp ¡stolarz pociągnął ją  do siebie, że jak  
ty lką  przyjdzie d ° przecinania wzdłuż, to niech się wszystko 
schową wobec je j szerokiej taŚMy s ta li.

2 ą chw ilę zasyczał cięciem d ług i, ęzftro&i Ayipw tjk. Głos jegp 
odzywał się rytm iczn ie  po pd^Kwał się chwalbą, że takiego
szerokiego w ióra ja k  cztery pałce, nie znajdziesz nigdzie, ja k  jedy­
nie z jego w iórow nicy.

I  znowu skrzypiące d łu tka  rozpoczęły opowiadać przy rzeźbie­
n iu  o cudach góralskich rysunków , jak ie  się szeroko rozbiegają 
po świecie, pomiędzy ludzi. M ów iły o domorosłych artystach, dla 
których niczym  wydobyć z drzewa szarotkę, dzięrnęcioru ik — ba, 
nawet samego świętego lub  góralską świętą,

Eonuędzy ludźm i w*zał<< ju ż  fld  raam. ją k  W UW- Kumosię go­
n iły  do kumoś, sąsiedzi z iiie rą li ęjg na pąrądy pomiędzy soda, nawet 
somiędzy parobkam i i  dziewicami rozmowa Wie rozpoczynała się 
*d  czego innego, ja k  od tego ważnego dla całej wgi zdafzeńia.

— Jest nowy pleban — niosło, się pomiędzy domy, brzm iało po 
jp iotkąch, szeptało pp stodołacit- wykrwJdtiwałfl za^ z P® POttó- 
jln ih  ta  d rą g a l-

— A  no jest — odpowiadało tym  g}0ą0Wł W fid z ie  ppdsłupbu- 
jące echo: w  pofokaęłł ęłoano, radośnie, po drogach ciszej, gie
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równie z siłą, pomiędzy smrekami szumliwie, a w izbach ledwie 
dostrzegalnym poszeptem.

O wiadomości mógł tam nie wiedzieć • tylko taki zapracowany 
jak Maciej, dla którego świat już przestał istnieć poza domem.

Bo też i pleban był. Przyjechał sobie niepokaźnie, bez rozgłosu, 
niemal skromnie. Setki oczu przeglądało go od stóp do głów, chwy­
tało każdy jego gest, śledziło każde poruszenie się. Był. Nie swój 
chłop, bo nie tutejszy, ale jakiś miastowy. W każdym bądź razie 
był. Większość już odetchnęła z ulgą, że skończy się to wszystko, 
że już nie będzie więcej kłopotów, dociekań, obgadywali, które już 
chłopów zaczęły mierzić.

Był. Nie młody, bo. już przeżył czterdziestkę, ale zą to jaki? 
Poważny, dostojny, grubaśny, powolny w  chodzeniu, patrzący by­
stro, a mówiący mało. Może by tam i  naród skoczył ku niemu 
i ją ł za nogi obłapiać jegomościa, kieby nie te przemięrzłe jęzory 
ludzkie, które musiały mleć, miasto się radować z nawego gazdy 
na tej największej we wsi gazdówce, jaką był kościół —■ czyżeś 
go nie widział z daleka, już na dalekie drogi od wsi, jak wysta­
wiał swą wieżę? Czy nie dawało się go słyszeć j  na halach, skoro 
w pogodny dzień, Franek Czupek pochwycił za liny i począł dzwo­
nić rozgłośnie na cały świat, tak że juhas na Gąsienicowej pochwy­
ciwszy w ucho dzwonienie musiał sobie chcąc nie chcący przypom­
nieć, że stoi na poronińskiej parafii, która sie aż tu. pod turnie i na 
Kasprowy, ciągnie?

M iły  mocny Boże! Gazdówką był ten kościół, gazdówką. Nie 
morgową, bo tam pola miał skąpo, a lepsze, morgi m iął hań .nie­
jeden Tady albo Podlipowski. Ale gazdówką był nie łądą, skoro 
każdy nawet najbogatszy musiał się mu pokłonić, jak koło pdego 
przechodził, w  dzięp to czy w  npcy — gazdówką był, skoro żaden, 
ani nawet sam Tady łub Podlipowski, nie mógł sobię tak żyć, jak 
pleban, honornie, wystawnie, sute.

Jąkoż się tu  więc nie cieszyć, że na taką gazdówkę przyszedł 
nąręszcię prębąszcz, prawdziwy gazda, ktpry tu  wszystkiego przy­
pilnuję, fipjrzy, zarządza.

— Kto Pteszyęię ąię, JppzesRb, że już inąmy plebana? — pyta ja
się młfls|ą .janielcia qd skhrP- napo tkała pp drodze,
Wracąjąc z khściołą MaryhS °4 Kałhtpw.

— E, Janie lcin — ęfiRówiędziaia je j M atyha — t m
wszystko jedno, ja k i jest płebap, byję już  ty lkb  był, żeby się skoń­
czyło to , mąpępje wo4y pp \ysiach.

— Ą cp, czy iną |p pig byp? — ząpytąła JąnietRią smutea, 
bo jej się nowy pleban ogromnie zwidział, jak pą niego patrzyła 
dziDai w Pościelą
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ski. Na wyróżnienie zasługują 
ilustracje do bajek Marii Konop­
nickiej „Co mówią drzewa“  pędz­
la art. mai. Jankiewiczowej. Dwu- 
barwne rysunki o subtelnej sty­
lizacji wyodrębniają prace1 Pan- 
kiewiczowej spośród innych.

Rzeźba reprezentowana przez 
art. rzeźbiarza Proszowskiego po­
siada mocną pozycję wśród eks­
ponatów wystawy. Do najlepszych 
prac należą „Portret ojca“ i święt 
hy w  wyrazie -„Bartosz Główać- 
k i" —  popiersie. Wystawa mieści 
się w  gmachu Obyw. Ligi Kobiet 
przy ul. Wojska Polskiego.

Marszałek Rola-Żymierski 
w Karkonoszach

Szklarska Porębą, (ją) Przeby­
wając na kilkudniowym wypo­
czynku w Karkonoszach Marsza­
lek żymierski wrąz z żoną i córką, 
w towarzystwie gen. (iy\y. Po­
pławskiego. zwiedził między in ­
nymi schronisko im. Kasprowicza, 
znajdujące się na wysokości 1.200 
metrów n. p. m-

W schronisku Marszałek wpisał 
się do księgi pamiątkowej.

Marszalek Żymierski niezwykle 
żywo interesował się zagadnie­
niami ękonomipzuymi schroniska- 
ruchem turystycznym i życiem w 
górach. Na pożegnanie wyraził 
chęć przyjazdu w: Karkonosze n® 
kilka dni w porze zimowej.

Niesumienny konwojent 
okradł w agon

Jelenia Góra. (js) Rejonowa 
Centrala Aprowizacyjna we Wro­
cławiu wysłała transportem do 
Jelenięj Góry więlęązą ilość mięsa 
wieprzowego, tzw. rąbanki przy­
działowej. Na konwojenta wy­
znaczono robotnika tejże Centrali, 
26-letniego Mariana Felisiaka.

Po przybyciu transportu do Je­
leniej Góry, okazało się, że brak 
jest ok. 270 kg mięsa, przy czym 
z 60 połówek wieprzowych, po­
wycinane zostało sadło i nerki- 
Felisiak nie był w  stanie wytłu­
maczyć, co s ię \z  mięsem stało- 
Jednakże wobec tęgo, że był od­
powiedzialny za całość transpor­
tu i  za nienaruszalność plomb’ 
które okazały się naruszone, zo­
stał aresztowany i osadzony w 
więzieniu do dyspozycji władz są­
dowych.

Pośmiertne odznaczenie
Jelenia Góra. (js) Qnegdaj od: 

byłą sie w  s ą li1 konferencyjne) 
starostwa powiatowego uroczy­
stość dekoracji pośmiertnej zna­
nego działacza chłopskiego ś. P- 
ppjk. Ignacego Szpunara. Prezy­
dent Rzeczypospolitej na wniosek 
ministra Rusinka, b„ kąftiendantą 
obrony Westerplatte, odznaczył 
Krzyżem Virt,uti M ilita ri V kłas>' 
obrońcę Westerplatte i dowódcę 
pułku Czerwonych Kosynierów 
Gdyńskich.



Środa, 29 października 1947 i D Z I E N N I K  Z A C H O D N I Strona 5

H L / E I M Y

p» 4 opon? I dętki
750 X 20, 800 x  20, 700 -X 20,
po 2 opon? i dętki
12,75 X .28, 650 X 17,
w  stanie now ym  lub  n a jw yże j do 10% zużycia 

O fe rty  i  zgłoszenia k ie row ać na adres: Odlewnia 
R ur i  Żelaza p» Z . P., W ęgierska G órka pow. Ży~ 
Wlec- ..4421)

z j e d n o c z e n ie  f a b r y k  c e m e n t u  r , P. 
w Sosnowcu, ul. 3-go Maja 82

o g l  a s % a

przetarg nieograniczony
na rem ont domu w  cement. „H e n ry k “  w  Opolu,

P odk ład k i o fe rtow e można otrzym ać w  D ziale B u- 
oow tanym  Z  F. C, w  Sosnowcu lub  w  A d m in is tra c ji 
N ieruchom ości cem. O polskich w  Opolu, D am rota 10.

O fe rty  p raw id łow o  złożone, zaopatrzone napisem: 
„O fe rta  na rem ont dom u w  cem, „H e n ry k " , należy 
składać w  D ziale B udow lanym  ZFC do dn ia 11 lis to ­
pada 1947 ro ku  do godz. 10. o tw a rc ie  o fe rt nastąpi 
w  ty m  d n iu  o godz. u .

o fe rty  należy dołączyć k w it  z wpłaconego w a­
d ium  oo kasy ¿¥C . w  Sosnowcu w  w ysokości 3 proc.
o fe ro w a n e j su m y .

SIEC. zastrzegą sobie praw o dowolnego w yboru  
„  u ui®ważnienia przetargu, w yłączenia pew-
nych g rup  robót, skreślenia poszczególnych pozycji, 
bez podania powodu i  zobowiązań ponoszenia ja k ic h ­
ko lw ie k  kosztow. (PAP) 4433

RUDZKIE ZJEDNOCZENIE PRZEMYSŁU 
WĘGLOWEGO

przyjmie na kierownicze stanowisk! w ruchu
1 do Biura Planowania

2 techników
obeznanych teoretycznie i  praktycznie z w y­
konywaniem robót ziemnych < budową oraz 
utrzymaniem nawierzchni kolejowej.
Dla stanowiska w rucha pożądana również 
praktyka w ruchu kolejowym.
Podania z życiorysem, odpisem świadectw stu­
diów zawodowych i świadectw pracy zawo­
dowej wnieść należy do Biura Personalnego 
R. Z. P. W. Bytom, ul. Sądowa Nr 5.

(PAP) 4450

W ID Z  POWIATOWY W STRZELINIE (D. SI.) 
o g ł a s z a

KONKURS

Worki jutowe i papierowe
— nowe i  używane
Sienniki jutowe 
Płachty na wozy, oraz

Pokrowce
brezentowe wodoodporne na samochody ciężarowe
Iurania robocze brezentowe
dla ciężkiego przem ysłu 
* artuchy robocze brezentowe 
Rękawice i łapy robocze
ochronne ju to w e  i brezentowe
laśmę do izolacji rur
Jutową i  p ą p ię ro w ą  d o s t a r c z a ;  §255

Fifc,yk* JBł«*rtS i IrezeBlmck
P O Z N 4S , U L, PRZEMYSŁOW A 33, — TEL. 18-43.

DYREKCJA LASÓW PAŃSTWOWYCH 
OKRĘGU WROCŁAWSKIEGO — ogłasza

przetarg nieograniczony
n* wybudowanie wyjuszczarni nasion w Nad. 
leśnictwie Kłodzko.

Informacje i podkładki przetargowe otrzy­
mać można w Biurze Technicznym Dyrekcji La­
sów Państwowych Okręgu Wrocławskiego we 
Wrocławiu, plac Grunwaldzki 90, gdzie należy 
SKladać przepisowe oferty do godz. 12 dnia 

X I. 47 r. Do oferty należy załączyć wad um 
Przet^-gowe w wysokości 1,5 % od oferowanej

Otwarcie ofert nastąpi tegoż dnia o godz. 12.30. 
Dyrekcja Lasów Państwowych ¡zastrzega so­

sie prawo wyboru oferenta j  unieważnienia 
Przetargu. (PAP) 4447

na stanowisko lekarza kierownika oddziału we­
wnętrznego i zakaźnego Szpitala Powiatowego 
w Strzelinie, » 5 godzinami ordynacji dziennie,
Pierwszeństwo mają kandydaci obznajomieni 
Z leczeniem gruźlicy (odma).

Wynagrodzenie według ostatniego zareąctee- 
nia Ministerstwa Zdrowia. Kandydaci na to sta­
nowisko w inni dołączyć do podania następujące 
dokumenty lub uwierzytelnione odpisy:

1. Dowód obywatelstwa polskiego.
2. Dyplom lekarski,
3. Zaświadczenie z dotychczasowej praktyki,
4. Własnoręcznie napisany życiorys.

Podania wraz z dokumentami należy nadsy­
łać do Wydziału Powiatowego w  Strzelinie, woj. 
wrocławskie w  terminie do dnia 10. U. 47.

Przewodniczący Wydz. Pow.
(— ) S tę p k o w s k i W.

4434 w ic e s ta ro s ta

PAŃSTWOWE ZAKŁADY DZIEWIARSKIE
z a k u p i ą  :

G E N E K A T  O H
150 KVA, 220—380 volt, 600—800 obrotów. 

Oferty należy składać do państwowych Za­
kładów Dziewiarskich im. „O fiar 10 wrześna 
1907“ — Łódź, ul. Sienkiewicza 167, tel. 276-49.

(P A P ) 4401

ZJEDNOCZENIE PRZEM YSŁU  M ASZYN  E LE K ­
TRYCZNYCH F A B R Y K A  AI-8.20 M A TE R IA ŁÓ W  

IZ O LA C Y JN Y C H  W G LIW IC A C H
poszukuje:

wykwalifikowanych nawijaczy
m otorów  e lek trycznych  1 transfo rm ato rów

2 stolarzy.
Zgłoszenia osobiste lu b  pisemne k ie row ać pod adre­
sem: Fabryka  M-8|20 M a te ria łó w  Izo la cy jn ych , G li­
w ice , u l. Jana Ś liw k i 88, te l, 28-65, W ydz ia ł Per­
sonalny, 4J0T

DYREKCJA MIEJSKICH ZAKŁADÓW 
KĄPIELOWYCH we WROCŁAWIU

ogłasza następujące
przetargi nieograniczone

na:
1. roboty remontowe budowlane a mianowi­

cie: murarskie, dekarskie, stolarskie i malarskie,
2. roboty remontowe instalacji elektr. oświe­

tleniowe wewnętrzne,
3. roboty remontowe: kotlarskie, centralnego 

ogrzewania j wodociągowe w budynkach M ie j­
skich Zakładów Kąpielowych przy ul. Teatral­
nej nr 10/12.

Informacje i podkładki ofertowe otrzymać mo­
żna w biurze Dyrekcji w godzinach urzędowych.

Oferty wypełnione w cenach jednostkowych 
z rozbiciem na materiał i  robociznę, w  zalako­
wanych kopertach należy składać w biurze Dy­
rekcji j. w. do dnia 8 listopada 1947 r. do godziny 
12-tej, a o godzinie 13 tegoż dnia nastąpi ich 
komisyjne otwarcie.

Do oferty należy załączyć kw it na wpłacenie 
na konto KKO m. Wrocławia N r 120 wadium w 
wysokości 1 procent od oferowanej sumy.

Dyrekcja zastrzegą sobie prawo wolnego wy­
boru oferenta, zlecenia części robót, jak również 
unieważrrenia przetargu bez podania powodu 
i odszkodowania. (PAP) 4466

Dyrektor M. Z. K.: (—) St. Wasiuczyńskj

RACIBORSKA FABRYKA OBRABIAREK
W K U ŹN I RACIBORSKIEJ — ogłasza

przetarg nieograniczony
na wykonanie robót murarskich, wodociągo­
wych, instalacji elektrycznej i robót malar. 
skich w hali fabrycznej nr 21 w pomieszczeniach 
biurowych w terminie do 31 grudnia 1947 r.

Oferty należy składać do dnia 6 listopada br. 
do godz. 15. Bliższych informacji udziela Wy­
dział Remontowo-Budowlany Raciborskiej Fa­
bryki Obrabiarek w  Kuźni, Raciborskiej, gdzie 
też mogą oferenci otrzymać za zwrotem kosz­
tów warunki przetargowe, warunki wykonywa­
nia robót, ślepy kosztorys, plan budynku oraz 
projekt umowy. 4455

Przetarg nr 7
MORSKIE ZAKŁADY RYBNE Sp. z o. o.
w Gdyni, Port Rybacki, ul. Hryniewicfciego 7 

(Chłodnia Rybna) — ogłaszają
PRZETARG NIEOGRANICZONY na: 

remont i uzupełnienie brakujących części 3 dźwi­
gów towarowo - osobowych w Chłodni Rybnej 
w Szczecinie na wyspie Łasztownia.

Oferty w  kopertach zalakowanych z napisem 
„Remont dźwigów“, bez podania firmy, składać 
pod wyżej wyra, adresem do dnia 10 listopada 
1947 r. godz. 10,30 z załączeniem kw itu na wpła­
cone wadium 2 % od oferowanej sumy.

Podkładki kosztorysowe i  szczegółowe infor- 
' macje otrzymać można w Biurze Zakupów od 
godz. 9 — 14. Przetarg odbędzie się dnia 10 listo­
pada 1947 r. o godz. 11.

Morskie Zakłady Rybne Sp. z o. o. zastrze­
gają sobie prawo wyboru oferenta bez względu 
na wysokość oferowanej sumy oraz unieważnie­
nie przetargu bez podania powodów. 4439

l W olne  posady

RESTAURACJA „H o te l Pol 
s k i" , B ie lsko za trudn i, k u ­
charza, bufetow ca, 1 bu fe ­
towe, R e fle k tu je m y  na si­
ły  pierwszorzędne. Ż g ł :•  
szenia pisemne lub  osobiste 
Z podaniem  w aru nków  do 
*1 hm . 83036

s p r z e d a w c z y n i  fam o-
do sklepu żelaznego 

Poszukuję. O fę rty  „D z im i* 
ru^  Zachodni*' B y tom , pod 
’ >23“ . S579d

s t o l a r z y  w y k w a lif ik o -  
Tkanych za dobrym  w yna ­
grodzeniem  poszukuje Wy** 
uvo rn ia  M e b li B iu ro w ych  
2- Kow arach, u l. Jelenio-* 
«Orska 2, poczta K o w a ry  
Powiat Jelenia Góra. 8624d

(Posad p o s z u k u ją j

^ o ś w ia d c z o n y  k ie ró w - 
transpo rtu  i  garażów 

S łży jm te  praeę od I,  X I .  b r. 
v»J’sokie re fe rencje , O fe rty :
{¿«Jennik za ch o d n i"  K a ­
m ic e ,  p 0d „5908.. 68350

*iV,lK lH V K  z ukończoną 
- -kp ią  przem ysł, w  B ie lsku  
m 9 ‘ UŻW« p ra k tyką  w  w  
n ..  ,. dym  prow adzeniu  
fo - '8' 1’ * m o torów , trana- 
w in a to ró w  p rzy jm ie  posa 

n r k ie ro w n ik  n a w ija !
m b ruch e le k tr. w  w łs - 

r , * eJ fab ryce, kop a ln i. W a- 
«nek m ieszkanie. Zgłosąe-

§ ™ t ^ e a n ila  F °858m

B IU R O W A  maszynę nowo­
czesną, Stan ty lk o  p ie rw ­
szorzędny kup ię . O fe rty : 
„P A R " K rakó w . Rynek 
G łów ny  46, d la  „3175“ .

esi3d

M ASZYNĘ do kop iow ania 
rysunków  system u „M ę ­
tem 8" tub podobną kupię . 
Budow le Przem ysłowe, te­
le fon 383-87. 60343

PASY, f i lc  b ia ły , flane lę  
bia łą , s ia tk i, gazę m łyńską, 
kup ię , B ytom , M oniuszki 
15, te l, 49-93. 5S41g

p r a s ® m im ośrodow ą 28 
do 40 ton  ew entua ln ie  n ie ­
kom ple tną  kup ię , W iado­
mość K atow ice , te ł. 312-51. 

%. S583g

K U P IM Y  gwoździe do t -  
buw ia  tu rystycznego, ig iy  
do maszyn cho lew karsk ich  
i  rym arsk ich . Katow ice, u l. 
Warszawska 36. Magazyn 
O buw ia. 5590d

BENZOES do konserw ow a­
nia proszek ta b le tk i. W y­
tw ó rn ia  C hem .-farm aceu­
tyczna A rgo n  Łódź, Ż w irk i 
H . SOlOd

R AD IO  super s ta ló w k i 
sprzedam. Katow ic®, K o ­
ściuszki 8, n i. 22 8614g

OPEL — K A D E T  CZTERO- 
D R ZW IO W Y stan bardzo 
dobry , ogum ien ie nowe, 
sprzedam. Te l. 303-41.

6841g
2 DOMY’ M ysłow ice  cen­
tru m  8 sklepów sprzedam. 
W iadomość: Katow ice, Ja­
na 18 pokó j 24. o r ło w s k i.

6623g

T A P C Z A N Y ,  fo te le ,  m a te ­
race solidne p o le c a  W i)c z -  
kiew icz , K atow ice, Kościusz 
k i  31. 6227d

POKOST czysto -  ln ia n y  
k i t 1 szk la rsk i m in io n y  i  sy­
ka tyw ę  manganową stałą 
do pokostu poleca: „D a io !"  
Będzin, u l. Kościuszki 54, 
Te le fon 718-52. 6466g

KAP U S TĘ , O G 0 R K I, k i ­
szone polecą W ielkopolska 
H u rto w n ią  W arzyw , Cho­
rzów, te ł. 487-53. eSiOg

SAMOCHÓD PhSnomen mo 
de l 1941 U /a io n y  m o tor 
n le d o ta rty  108% nowe ogu­
m ien ie  l itra ż  13 I. na trtB
km . do sprzedania. W iado­
mość: K atow ice, Jana 18, 
pokó j 24. O rłow sk i. 6628g

„U N JIR A “  ka rto n y  ku p u je  
W każdej ilośc i W ytw ó rn ia  
Chemiczna „H E I."  Często­
chowa, O cho tn ików  W ojen 
nyeh 4/8, te ł, 13-79. oüjid

CS p r z e  d a  t e  j
m .... " j

M O TO C YKLE „S tan da rd " 
350 oraz D K W  108 Stan ba r­
dzo dobrv , sprzedam. B ie l­
sko, te l. 18-70. : 8599d

MOTOR - sz lifie rkę  AEG. 
T ró jk ą t 380 V. K W , 1,47 Obr. 
1430 sprzedam. O ferty: Dzień 
n ik  zachodn i, K atow ice, 
pod „5909". 0026g

S IA T K I ogrodzeniowe po­
leca: W ytw ó rn ia  siatek d ru  
d a n ych , St. Sobczak, T y ­
chy, u l. N owo Kościelna 6. 
Tg l. 51. 56240

ö ^ o c i s t k a  dyp lom ow ana 
t na ?] Prez®ncji in te lig e n ­
c ie  i  so lidna szuka posady 
ehr„?araz' O fe rty : Często 

s u l '“ : Póste -  R estant
t “ *» fachow a".

. . .  -e 
654Hd

^ c h a r k a  PożnanisnkB, 
ie  ,'ars2yn ; w ie ku  poszuku- 
bvAposat,y 0(1 i- 11 ■ wat® 

w yjazd , dobrze i 
k ‘ ‘aeznie go tu je , zna wszel 
c h e t„? race domowe. N a j- 
s tw ln łe ‘l d0 starszego pań- 
B id s ii ° fe r ty  »C zy te ln ik "

POd „K u c h a rk i ’!
661td

We v Ą n y  perskie, tórajo- 
k ’j ń r „ apvaw* ' czyszczenie, 
k e tf iS ' sprzedaż, Hussęiń 
k j .? •  . K a tow ice , M eniusz 

te ł. SOO-34. 5972«!

P is t??*N ię  do Uczenia 1 
ba tow i k u Pię- K u ku lsk i, 

3 M a ją 20. ‘ S393Ó

,flsdttofiiro'WE ?,yty hłb ‘tU p i“ f °dow ę, ka id ą  ilość
^fił-ńnP  ®rty : Cena .*PAR*‘
ł ®, d i ,  ’ R ynek G łów ny 

„8180". 6517d

D YSPONUJEM Y dużym i
ilośc iam i św ieżych w ys łod ­
kó w  buraczanych. Dostawa 
wagonowa. Bliższe w iado- 
mości w  b iu rze  C ukro w n i 
Z ięb ice D. Śląsk pow. Ząb­
kow ice. 6B00d

SPRZEDAM ja da ln ię  s ty ­
low ą serw is 1 w ieszak x 
lus trem . O fe rty  „C zy te l­
n ik “  B ie lsko pod „B S "

u303d

ŻYW IC E M O D Y FIKO W A N E
dla przem ysłu  fa rb , la k ie ­
ró w  i  e m ą lji p roduku je
M ay i  M a linow sk i. W ar­
szawa Grzybowska 88. S382a

S I L N I K  e lek tryczny  2 K M  
220/330 V . zw a rty  osłon ię ty 
r_ fab ryczn ie  now y do 
sprzedania. Tel. ss4' 5,’e5()3(j

SAMOCHÓD — półe iężaro- 
w y  4 cy lin d ro w y  „A d le r  
na chodzie z 
sprzedam. W iadomość: O- 
pole, Odrodzenia 15, Ciesz­
kow sk i, 883! d

SAMOCHÓD 1 ton. m a rk i 
„S ra n d a rt“  p ry w . re je s tr, 
sprzedam. B oronow ski, Ne­
wa Wieś, u l. 1-go M aja 13.

6533g

B A N K I na m leko 20 I t r ,
nowe sprzeda H . Tow arn ic  
k i,  K a tow ice , P leraekiego 
8, te l. 303-74. O.TOg

SPRZEDAM urządzenia ce­
ram iczne, pó lfabrsd ta ty  o- 
raz maszyny i  fa rb y . O fe r­
ty  „C z y te ln ik "  B ie lsko 
pod 1500. 6608d

M i e s z k a n i a
M IE S Z K A N IE  3-pokojowe 
w  B ie lsku  C entrum  zam ie­
n ię  na m nie jsze w  B ie lsku 
lu b  K rako w ie . O fe rty  ,,Czy 
te ln ik “  B ie lsko pod .Cen­
tru m " . 68t^d

r P o k o j e

f Nauka i sztuka f

A N G IE LS K IE G O , fra n c u ­
skiego, łac iny , m a tem a tyk i 
w yucza: Katow ice, G liw i­
cka 1, m. 1. 683!g

U N IE W A Ż N IA M  zgubioną 
dek la rac je  w ie rności na 
nazw isko K ry s z to f Wand 1, 
R ydu łto w y . egasd

U N IE W A Ż N IA M  zgubioną 
zniżkę ko le jo w ą  n r. 373131 
na nazwisko C yran  Anna, 
Sum łna. c j^ d

C ZE R N IS IEW IC ZA  E dw ar­
da i  M ariana poszukane 
siostra Rozalia, oraz M ł?- 
fla lskiego Franciszka za­
m ieszkałego do 1943 w  K o ­
w lu  poszukuje m atka. Ła­
skawe w iadom ości proszę 
skierow ać na adres; W i­
śniewska Janina, B ia ła  K r, 
11 Listopada 51. 6610d

K R Z Y M U S K I Tadeusz Rze 
szów 1940 w y je ch a ł na 
wschód, poszukiw any. Wla 
domość: W ałbrzych „Dzień 
n ik  Z achodn i" - „R o d z in a "  

SS26d

r I n ie w a ż n ic n ia
iOMk.

ia  I

U N IE W A Ż N IA M  zgubioną 
ka rtę  re je s tracy jn ą  na p ro ­
wadzenie hand lu  drzewem 
U rzędu Skarbowego w 
Żyw cu  N r. 533, ka rtę  ro ­
werową, oraz ra chunk i 
handlowe. P rochow nie  
Jan, zam. Sopotnia Mała 
N r. 227, 6395(1

U N IE W A Ż N IA M  skradzio­
ną pieczątkę f irm o w a  23. 
10. b r, P ieka rn ia  Parowa, 
D ob ija  S tanisław , S iała, 
11 L istopada 46, te le f. 12-15 

85Td

U N IE W A Ż N IA M  zgubiona 
ka rtę  re je s tra cy jn ą  F -m y 
„P a n " B ie lsko, w ystaw ioną 
przez Urząd S karbow y 
B ie lsko. 6398d

U N IE W A Ż N IA M  zgubioną 
leg itym ac ję  ko le jow ą  nr. 
006553 ną nazwisko P ra th  
S tefania, W rocław . 684Jg

M E B LE  sprzedam- W iado 
mość: G liw ice , Basztowa 2, 
I  p. M ałochleb, godz. 15—19.

6b22g

PING-PONGOW E p i łk i  W 
w iększe j ilośc i dostarczam. 
O fe rty : „D z ie n n ik  Zacho
d n i"  K a tow ice , ppd P ing- 
pong. 651Bg

W YTW Ó R N IA  B IE L IZ N Y
Roman Jażw ińsk i poleca: 
kon fekc je  damską jedw ab­
ną i  ciepłą . Łódź, N a ru to ­
wicza |)3a—9, te l. 146-18.

G383d

U W AG A ku p cy ! Najtańsze 
źród ło  pończoch 1 galante­
r i i  F irm a  „P o la " , Łódź, Pi- 
W olności 10. 8356d

SPRZEDAM aąn-.oahów 0 »"> 
bowy „Opel“ P4 na chodzie 
.z papierami- »prieaam. 
Wiadomość ! czytelnik Opo­
le, O drodzeni* !*■ 5320d

BIELIZNA trykotowa ięd- 
wabna i eiepîs. ÇenyÂa:
bryezne. Szwalnia Łódź. 
p io trko w ska  231. S05jd

S Z L IF IE R K I, w le r ta k i rę ­
czne, u ch w y ty  w ie rtn icze , 
w yko n u ję  „S p im " G liw ice  
W rocław ska 28, te l. 38-40. 
T ow ar w ysy ła m y  za za li­
czeniem, 5683(1

SBRRteARKA na 500 w rze­
cion brąz k ro sn * mechanie* 
ne w*»kie system anc ie lsk i 
do sprzedani*. K a rliń a k i, 
Radomsko Kopia«. 8571d

W YR O BY ga la n te ry jne  ze 
skó ry  i  zabaw ki z fla n e li 
poleca sklepom  a , jaatrżęb
ska, B ia lsko, P artyzantów
24. P rzedstaw icie le  poszu­
k iw a n i 6S00d

POKOJU oddzielnego b l i ­
sko cen trum  z używ a lno ­
ścią ku ch n i poszukuję. O- 
fe r ty  „C z y te ln ik "  K a to w i­
ce pod „5769“ . 6473g

PO KO JU um eblowanego po 
szuku je in ż y n ie r p rzy jezdny 
na teren ie  K a tow ic  — zgło­
szenia k ie row ać „C zy te l­
n ik "  K a tow ice  pod „6581K" 

6581d

POSZUKUJE p iln ie  2 pokoi 
z używ alnością ku ch n i rnoż 
liw ie  w  cen trum  K a tow ic . 
W szystkie koszty rem ontu  
zwracam . W iadomość: te ­
le fo n  354-59. 8832g

L O K A L  sk lepow y w raz  z 
magazynem kom p le tn ie  u - 
rządzony w  cen trum  B ie l- 
s)ta odstąpię za zw rotem  
kosztów . „C z y te ln ik "  B ie l­
sko „2222“ . 6599d

SPRZEDAM na tychm iast 
zakład fo to g ra ficzn y  now o­
cześnie urządzony, ce n tra l­
ne ogrzewanie. W arszawą, 
B rae k* 18, róg A le i. s s iid

L t k a n k i c

POW SZECHNA P rzychod­
nia Dentystyczną p rz y jm u ­
je. Katow ice. D y rekcy jn a  
w - 4 8095d

U N IE W A Ż N IA M  zgubione 
zaświadczenie R K U  i  ko­
m is ji poborow ej na nazw i­
sko Korcza la Jan, Zabrze, 
B rodzińskiego 6. 8'DOg

U N IE W A Ż N IA M  zgubione 
dokum en ty  w o jskow e ta  
nazwisko M icha łow skiego 
W acława. Z w ro t w ynag ro ­
dzę. K atow ice  -  Załęże, Za 
rębskiego 4, m . 4. 6634g

U N IE W A Ż N IA M  Skradzio- 
ne 21. 10. rb . na s ta c ji w  
P ru d n iku  lis ty  przewozo­
we, m e trykę  urodzenia, 
dokum ent ślubu, l is ty  na­
rodowościowe i  inpę  za­
św iadczenia na nazwisko 
Nowaczek K a ro l i  K la ra , 
K a tow ice , K rakow ska  61. 
_______________  5533g

U N IE W A Ż N IA M  skradzio­
ny dowód tożsamości na 
nazwisko W einhp ld  E m ilia  
zam. Katow ice, u l.  W olno­
ści 9. '  6618g

U N IE W A Ż N IA M  zgub iony 
k o le j. dowód tożsamości 
n r  349180 na nazw isko Ire ­
na K o łodz ie j, M iko łó w . Ko 
ściuszki 8. 6515g

U N IE W A Ż N IA M  zgubioną 
kartę rej ««trący jną rjcvl 
Sanok na nazw isko A da­
m ow icz S tanis ław , K a to ­
wice - Muchowiec. 68Ug

u n i e w a ż n i a m  zgubiony 
dowód re p a tr ia c y jn y  w ysta 
w lo n y  w  Szczecinie. Lesz- 
czyńsk i E dw ard zam. B ia ła 
11 L istonada S5. 6oi3d

U N IE W A Ż N IA M  zgubiony 
dowód osobisty w ydany 
przez Zarząd G m in ny  Ja­
w orze  na nazwisko Helena 
W ięcek, ka rtę  re je s tra cy j­
ną rowerowa., k a r tk i żyw ­
nościowe. GOOOd

U N IE W A Ż N IA M  zgubiona
k a rtę  re je s tracy jn ą  RKU. 
Ż yw iec, K is ia ła  A ndrze j, 
Bystra 131. ooołd
U N IE W A Ż N IA M  skra dz io ­
ne zaświadczenie R K U  i 
leg itym ac ję  ko le jow ą  na 
nazwisko N obis S tanisław . 
Sączów. 6838d

U N IE W A Ż N IA M  zgubioną 
pieczęć „Z a k ła d  E lek tro te ­
chn iczny, Jerzy Sosnowski 
Czarna H u ta “ . 5629d

U N IE W A Ż N IA M  zgubione 
zaświadczenie (deklarację  
w i ernośei) na nazwisko 
Fałaszyński N o rb e rt i  Pałą- 
szyńska M aty lda . T a rnow ­
skie G óry , 6630d

U N IE W A Ż N IA M  zgubiony 
dowód osobiśty. Moś A lic ja  
zam. Czechowice, Osóbki 
M oraw skiego 760. 6612d

r R ó ż n e

TŁO C ZE N IE  I  sztancowa- 
n ie  z b lachy p rz y jm u je  do 
w ykonan ia  „S p im " G liw i-  
w ice, W rocławska 28, te le ­
fo n  38-40. 8562d

Z A K Ł A D  M E C H AN IC ZN Y  
M. GĄSIOR, Łódź. Ulic? 
G łówna 48, te l. 184-80 w y ­
kon u je : reperacje maszyn 
tryko tą rsk ich , saneczko­
w ych, do szycia, posiada 
na składzie części zam ien­
ne oraz fo rm y  pończoszni­
cze, k o ło w ro tk i, sztenderki 
szpule it&  66?2ci

W O lt  l i i  '  W O i t K I
s ta re  —  p o d a r te  —  b ru d n e
czyści i reparuje mechanicznie 

C h o rz o w s k i z a k ła d  mech. czyszczen ia  i repa­
racji worków, Chorzów XI, ul, św. Potrą U, 

telefon 420-33. 4-lf8

Retusz - Pistolet
mały typ do pryskania farb,. Kreuberger Juto 
inny, kupimy natychmiast, płać my wysoka 
cenę. Koszta podróży zwracamy. — firm a  
Wystawa, Poznań, ul. M. Focha 39, te l .  64-40 
4464

ZABRSKIK ZJEDNOCZENIE PRZEMYSŁU 
WĘGLOWEGO — ogłasza

przetarg nieograniczony
na wykonanie centralnego ogrzewana parowe, 
go i instalacji urządzeń sanitarnych w inarkow- 
ni na kop. .Jadwiga“ w Biskupicach.

Podkładki kosztorysowe za opłatą 150 zł ąraz 
informacje odnośnie robót można otrzymać 
w Wydziale Budownictwa Przemysłowego Z. Z. 
P. W. w Zabrzu przy ul. Wolności 362, I I  piętro, 
pokój nr 29.

Oferty w zalakowanych kopertach należy 
składać do skrzynki ofertowej w  pokoju Nr 29 
do dnia 8. X I. 1947 r. do godz. 10. Otwarcie ofert 
nastąpi tego samego dnia o godz. 12.

Do oferty należy załączyć kw it na wpłacone 
wadium w wysokości 2 % sumy oferowanej 
w kasie Dyrekcji Z. Z. P. W. przy ul. Wolno­
ści 335. Oferty bez złożonego wadium nie będą 
rozpatrywane.

Z. Z. P. W. zastrzega sobie wolny wybór oie. 
renta, unieważnienie częściowe łub całkowite 
przetargu, wyłączenie niektórych kategorii ro ­
bót oraz zmniejszenie ilości, bez podania przy­
czyn i  prawa roszczenia jakichkolwiek odszko- 
dowań. (PAP) 4454

Tow. Zakł. Chem. „STUEM" pod zarządem
państwowym (Fabryka w  Strzemieszycach) — 

z a k u p j
I  i i o f j p i i  s i a n a  dla koni
I  n  a  n o n  s l o a n j
S O G O  h n  o w s a  dla koni
Oferty prosimy nadsyłać do fabryki ..Strem“
w Strzemieszycach. 4462

Z upoważnienia M inisterstwa Przemysłu 
i Handlu

G R Z Y B Y  S U S Z O N E
za granice wysyła w paczkach 0,5 kg 
S p ó łd z ie ln ia  „ L A S “  Centrala w  W ar. 
szaw.e, ul. Asfaltowa 9.

Zgłoszenia przyjmuje w godzinach biurowych 
od 8 do 14 lub pocztą. 4441

PRACOW NIA teczek, tore­
bek, p o rtfe li,  Ryszard G a j­
da Łódź, P io trkow ska 38.

320!d

S ZY M A Ń SK A  Stefania, 
w zyw a męża swego Eugen- 
jUsza Szymańskiego s. Ste­
fana i  R ozalii M okrzanow - 
sk ie j u r . 7. 9. 1910 r., ostat­
n io  zam. w  L u b lin ie  do 
wzięcia udz ia łu  w  procesie 
rozw odow ym  w  Sądzie w  
Je len ie j Górze. ’ i)r,25d

N ow oo tw a rty  magazyn 
M E B L I STYLOW YCH 

i  NOW OCZESNYCH 
K . Szaradowskt i Ska 

K A T O W I C E  
27 S tycznia 34 te l. 303-94 
(daw n ie j W ojewódzka) 
P o l e c a :

M E B LE  wszelkiego, 
rodza ju , w łasnej p ro ­

d u k c ji -  od n a j­
skrom nie jszych  do 
n a jw ykw in tn ie jszych

lumo-FUA
Katowice, Kościuszki
or l a  -  naprzec:w 
R ialto — tel. 355-08 

POLECA
ODBIORNIKI POPULARNE
3 LAMPOWE (2 4 I) 
od t t . S O O . -  
NOWE SUPERY 5 U M P .
Cena reki, 32.000 z ł

501 z n i ż k i  dla CO! 
a cz łonk. z w . y  n 

1 Zaw odow ych
______ 4090

Fabryka Zabawek 
. , 3 / r  i k i «
w Częstochowie 

poleca na nadchodzą­
cy sezon artystyczne,
(uetłome zabawki z drzewa
W yłgczna s p n a i ls i :  I .  KLUCZMY 
C z ę s to c h o w , PI. Daszyńskiego 3
tli. 10-14. ¡PAP) 44(4

Fr. Zawadzki
W ytw órn ie  S tem pli 

Zakład Mech. G raw erski
Bydgoszcz, Pomorska 1 a

Tel. 21-29
Najlepsza jakość! 
Najniższe ceny! 

Dostawa na tychm iast

Podziękowaail 
Panu d o k to ro w i W iti 
centem u Karo iew iczu 
w i, D y re k to ro w i S/»J 
ta la  M ie jsk . w  K łoda 
ku  w yrażam  na te j d r  
dze gorące 1 na jserde 
czniejsze podziękowa 
n ie  za nader szcżęśuw 
przeprow adzenie cięż 
k le j op e rac ji w  następ 
s tw ie  czego po ciągtyc] 
medom aganiach pow ró  
eiłem  obecnie ca łkow i 
cie do zdrow ia. 4441 

Pod stojak Eranciszel

WAGI OSOBOWE
lekarskie, wagi do 
ważenia niemowląt 
kupuje „ESKULAP“ 
Dom Sanitarny, Ka­
towice, ul. 3 Maja 23, 
tel. 325-90. 4313

T A R C Z E
DO P 0 L E Ü 0 W A H ÍA

<S Z W A B L E) 
P R IM A G A T U N E K  
RÓŻNEJ ŚREDNICY 

D O STARC ZA - 
ZE S K Ł A D U  &

X Ö K O C Z Y N iX l iS K A
POZNAŃ-WALKI M L00ÏC H  8

B iż u t e r i i
w i ę k s z ą  i 1o ś 
guzików j grzeb i< 
sprzedam. Pozwolei 

eksportu posjadan 
Zgłoszenia — Firn 
Antoni K o n t r  j 
Ostrava . Radwan» 
tei. Ostrava nr 2C 
(Czechosłowacja),
4463

»
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Pomoc Duńskiego Czerwonego Krzyża w walce z gruźlicą

Szczepienia ochronne na Śląsku
Na podstawie umowy między 

rządem polskim i duńskim, ko­
lumny M isji Duńskiego Czerwo­
nego Krzyża rozpoczęły w  Polsce, 
wiosną br. szczepienie ochronne 
przeciwgruźlicze w Warszawie, a 
zaraz potem na terenie woje­
wództwa śląsko-dąbrowskiego.

Na Śląsku akcję tę rozpoczęto 
w  czerwcu, początkowo w  Sos­
nowcu i Zagłębiu Dąbrowskim, a

wany przylepiec, u starszych i tworzoną z hodowli osłabionych 
natomiast dzieci i dorosłych — bakterii.
metodę śródskórną, wstrzykując Celem szczepienia szczepionką 
na lewym przedramieniu tuber- i B. C. G. jest uzyskanie specyficz- 
kulinę odpowiednio rozcieńczoną ■ nej odporności, występującej za 

. I11*3 2-krotnie, zależnie od wy- zwyczaj w 1—l j / s miesiąca po 
niku odczynu. j zaszczepieniu. Szczepionkę B.C.G.

Jeśli po próbach tych następuje wstrzykują lekarze Duńskiego
na 3 dzień (w 48 godzin) nacie- Czerw°Mgo Krzyża na lewym ra­
czenie, względnie zaczerwienienie, rnieniu-

następnie od października br. na i " WaŻa .za wymik ! Szczepienia tego rodzaju stosuje
terenie Katowic, w pierwszym stwierdzający f Duńskl Czerwony Krzyz w Danii
rzędzie wśród młodzieży szkolnej I ^ ed?;kolw,ek skażenie od roku 1927, przeprowadzono je

Dla przeprowadzenia szczepień | pr4tŁ* mi Ko?ha' 
ochronnych przeciw gruźlicy ko- ! Stwierdzenie przebytego zaka- 
nieczne jest uprzednie zbadanie, *en’a. n*e J®st równoznaczne z u- 
ezy mający się poddać temu i znaniem kogoś za chorego na 
szczepieniu dzieci lub dorośli prze j gruźlicę, jak bowiem badania 
byli już, kiedyś zakażenie gruz- j Przeprowadzone we wszystkich 
liczę, czy też są zupełnie od niego krajach wykazują, tylko pewien
wolni. Osobnicy, którzy nigdy je­
szcze nie przeszli zakażenia prąt­
kami gruźliczymi (Kocha) mogą 
być poddaniu szczepieniu ochron­
nemu, celem wytworzenia u nich 
odporności specyficznej, jaką w 
pewnym stopniu posiadają już 
wszyscy z przebytym zakażeniem.

Dla rozstrzygnięcia sprawy za­
każenia gruźliczego Duński Czer­
wony Krzyż przeprowadza próby 
rozpoznawcze, tzn. próby tuber­
kulinowe, których dodatni wynik 
jest dowodem przebytej infekcji. 
Próby te mogą być wykonane 
w  różny sposób: naskórny (wcie­
ranie maści: próba Moro), skórny 
(skaryfikacja wg Pirqueta), lub 
śródskórny (w formie zastrzyku 
śródskómego: próba Mantoux).

W praktyce Misja Duńskiego 
Czerwonego Krzyża używa u mc 
łych dzieci metody naskórn , 
naklejając odpowiednio spreparo-

też w Norwegii, Szwecji, Francji, 
Stanach Zjednoczonych Ameryki 
Północnej. Na mniejszą skalę sto­
sowano je - w ostatnich latach 
przed wojną w niektórych miej­
scowościach, w Polsce.

bec czego w zasadzie szczepienie Nadzwyczajny Komisariat do 
jest w  tym wieku niecelowe. Walki z Epidemiami, jako insty- 
Jeśli zatem chodzi o dorosłych, to tucja nadzorująca tę akcję nad- 
szczepień dokonuje się tylko u mienia, że odnośnie wszystkich 
osobników w wieku do lat 25. osobników z dodatnim odczynem 

Dzieci szkolne, które z jakiego- tuberkulinowym, przewidziane są 
kolwiek powodu nie mogły być prześwietlenia promieniami Roent 
szczepione w danej szkole, są ba- gena, organizowane w sposób ma- 
dane i szczepione w terminie d o -; sowy.
datkowym, w budynku Woje-1 Działalność kolumn M isji Duń- 
wódzkiego Centralnego Ośrodka; skiego Czerwonego Krzyża na te-

renie Polski, a w szczególności 
woj. śląsko-dąbrowskiego, obłi-

procent ludności (1 — 5 % zależ­
nie od danego kraju) ulega za­
każeniu i daje obraz rozwiniętej , 
gruźlicy. U reszty następuje za- i zgonow na gruźlicę (6—10-krotne). 
leczenie, z wytworzeniem specy-I "Komplikacji —■ poza drobnym 
ficznej odporności. Dlatego nie obrzękiem w miejscu szczepienia

Zdrowia I p., przy ul. Warszaw­
skiej 42, w poniedziałki i czwartki
po południu, od godz. 14.30—15.30.; czona jest również na 1948 rok, 

Obecnie Misja Duńskiego Czer- j przy czym zasięgiem tej akcji ob- 
wonego Krzyża rozpoczyna szcze- j jęte będą przede wszystkim o- 
pienia, pozostałej ludności miasta; środki przemysłowe, jako najbar- 
Katowic, od 3—25 roku życia! dziej zagruźliczone.
(poza młodzieżą szkolną) w wy- ! Akcja Duńskiego . Czerwonego 

Szczepienia te okazały się źu- I że-' wymienionym lokalu w poda- ■ Krzyża na terenie Śląska uzgad- 
pełnie nieszkodliwe i w  następ- ' nych już dniach i godzinach, niana jest z Nadzwyczajnym Ko­
s tce , ich stwierdzono znaczne Wszyscy zatem nie badani i nie misariatem do Walki z Epide- 
zmniejszenie się zachorowań” i s-;czePicn* w  wieku od 3—25 roku miami (Referat Gruźliczy) w Ka-

żyeia winni tam się stawić, w do- j towicach, a jeśli chodzi o szkoły 
brze zrozumianym interesie włas- i — z Kuratorium Okręgu Szkol­
nym. i nego Śląskiego.

należy się przerażać ,*wynikiem 
dodatnim“ próby tuberkulinowej, 
lecz dla pewności stwierdzić prze­
świetleniem promieniami Roent­
gena, czy nie ma zmian chorobo­
wych w- płucach.

O ile pierwszy raz dokonana 
próba tuberkulinowa wypadnie 
ujemnie wykonuje się drugą pró­
bę o większym stężeniu tuberku- 
liny.

Wszystkie dzieci i wszyscy do­
rośli, u których Duński Czerwony 
Krzyż nie stwierdza przy pomocy 
powyższych prób zakażenia prąt­
kami gruźliczymi poddają się 
szczepieniu szczepionką B. C. G, 
(Baeille Calmette-Guerin),, wy-

występującym , w 4—6 tygodni, 
ewtl. owrzodzeniem, które samo­
istnie ustępuje — nie obserwuje 
się5 żadnych.

Szczepienia te przeprowadza 
Duński Czerwony Krzyż u mło­
dzieży szkolnej, u której stwier­
dza ok. 70—80% dodatnich prób 
tuberkulinowych, zgodnie zresztą 
z wynikami uzyskanymi uprzed­
nio przy badaniach, przeprowa­
dzanych przez polskich ■ lekarzy. 
Jak wynika z tego ca. 20—30% 
młodzieży po.trżebuje szczepienia
szczepionką B. C. G.

U dorosłych, liczących ponad 
25 łat, DuĄski Czerwony Krzyż 
stwierdził 90 — 95 .%_ odczynów 
tuberkulinowych dodatnich, wo-

Z azd srzedstawieielek 38 narada*
Kobiety tu trosce o pokój

S Z T O K H O L M . Z  K a tc in e h o lm u  
pod S z tokho lm em , gdz ie  ob rado ­
w a ł c z w a rty  z k o le i z jazd  K o m ite -  
te tu  W ykonaw czego  Ś w ia to w e j D e­
m o k ra ty c z n e j F e d e ra c ji K o b ie t , po ­
w ró c iła  do k r a ju  czteroosobow a 
de legac ja  k o b ie t po lsk ich . P rze d ­
s ta w ic ie lk a m i P o ls k i b y ły :  w ic e m i­
n is te r  P ra g ie ro w a  (p rzew odn icząca 
de le g a c ji) po s ła nka  O rło w ska , se­
k re ta rz  g e n e ra ln y  L ig i  K o b ie t , K o ­
w a lska  i  P- G a rn ca rczyko w a .

Niepowodzenie 
lekkoatletów szwedzkich 

w Ameryce Pid.
Santiago. W stolicy Chile ro­

zegrane zostały międzypaństwo­
we zawody lekkoatletyczne z u- 
działem przebywających obecnie 
w  Ameryce zawodników szwaj­
carskich.

W ramach tych zawodów Szwed 
Alberg wygraj bieg na 1000 mtr. 
w  doskonały») czasie 3:55,8. Po­
zostałym Szwedom nie powiodło 
się. Lindman ukończył bieg na 
110 mtr. przez płotki na drugim 
miejscu w czasie 14,4 sek., a Jun- 
green byj piątym w biegu na 400 
mtr. Czas jego w tej konkurencji 
wynosił 49,4 sek.

Nowe władze 
hokeistów Śląska

KATOWICE. W ubiegłą sobotę 
śląscy działacze hokeja na lodzie, 
po, raz drugi w krótkim odstępie 
czasu, zebrali się na walnym zgro­
madzeniu okręgu, celem wyłonie­
nia nowych władz.

Po wyjaśnieniu przyczyn zatar­
gu, jaki powstał pomiędzy okrę­
giem a naczelnymi władzami Pol­
skiego Zw. Hokeja na Lodzie, skut 
kiem którego okręg śląski został 
całkowicie zrehabilitowany, oma­
wiano sposoby, które by doprowa­
dziły do tego by można było przy­
stąpić do rozpoczęcia normalnej 
pracy.

Po rzeczowej dyskusji nad róż­
nymi bolączkami naszego hokeja 
przystąpiono do wyboru nowego 
zarządu, w skład którego weszli: 
jako prezes inż. Łazarek, wicepre­
zesi: mgr. Zarzycki, Gęborek i inż. 
Babulski, sekretarz mgr. Niewol- 
ski, skarbnik — Brachaczek i kpt. 
sportowy — Babiński.

Kolarze „Elektryczności
zw yciężyli w  tró j męcz u

Warszawa. (PAP). , Na boisku 
ZWM-u na Woli rozegrany został 
w niedzielę trójmecz kolarski z 
.udziałem „Sarmaty“ , „Elektrycz­
ności“  i Milicyjnego Klubu Spor­
towego. W zawodach startowali 
prawie wszyscy czołowi kolarze 
stołeczni. „Sarmata“ wystąpiła 
osłabiona brakiem Napierały.

W punktacji ogólnej trójmecz 
wygrała „Elektryczność“ , zdoby­
wając 47 pkt. przed MKS-em — 
42 pkt. i  „Sarmatą“ — 40 pkt.

Poszczególne konkurencje przy 
niosły następujące wyniki: po 
przedbiegach do finału sprintu 
zakwalifikowali się Bober (MKŚ), 
Pieget (Sarm) i Olszewski (Sarm.j. 
W finale zwyciężył Bober przed 
Piegatem i Olszewskim. Wyścig 
australijski na 6 okrążeń toru (po 
każdym okrążeniu ostatni odpada) 
wygrał ICapiak („Elektryczność“ ) 
przed Kudertem (MKS) i Włodar 
czykiem („Elektr.“ ).

Bieg na 20 okrążeń toru z f i ­
niszami przyniósł, w punktacji 
końcowej zwycięstwo Kapiakowi 
(„Elektr.“ ), który zdobył. 43 pkt. 
Drugim był Olszewski („Sarma­
ta“ ) z 33 pkt. przed Siemińskim 
(„Elektr.“ ) .— 29 pkt. Poszcze­
gólne finisze wygrali: I  — Siemiń 
stoi, I I  — Olszewski, I I I  — K 3- 
piak, IV  — Olszewski.

Poza tym odbyły się biegi dla 
kartowiczów. Bezkonkurencyj­
nym z nich okazał się Misiukie- 
wicz, który zdecydowanie prze­
wyższał swych kolegów. Naj groź 
nliejszy jego konkurent Atłasiń- 
ski przewrócił się na wirażu w 
pierwszym okrążeniu i to żadecy 
dowało o jego dalszej pozycji.

Kolejność w poszczególnych 
konkurencjach była następująca:

Bieg na 7 okrążeń toru z 2 f i-  ! siukiewicz przegrał ten bieg na
niszami: 1) Misiukiewićz, 2) Ber­
kowski, 3) Kornacki.

Bieg na 5 okrążeń 1) Miisiuikie- 
wiez, 2) Berkowski, 3) Kornacki.

Handicap (z wyrównaniem) na 
2 okrążenia toru: 1) Kornacki, 2) 
Misiukiewićz, 3) Berkowski. M i-

skutek złej taktyki; zamiast je ­
chać w najszybszym tempie od 
początku zaczął finiszować do­
piero w I I  okrążeniu i  nie star­
czyło mu już czasu na dogonienie 
Kornackiego, który dostał ok. 60 
m. wyrównania przy starcie.

W  Ł o d z i

Koedukacyjny mecz pływacki

Kto będzie tegorocznym mistrzem Polski 
w piłce nożnej

Kupon konkursowy

(nazwa k lu b u )

2 ...............................

Imię i nazwisko 

Adres: ...............

Łódź. Staraniem „Filmowca“ 
odbyły się na pływalni Polskiej 
YMCA w Łodzi zawody pływac­
kie z udziałem pływaków BBTS 
z Bielska. Różnica klas była tak 
wielka, w niektórych konku­
rencjach odbywały się. wyścigi 
mieszane fen., kobiety startowały 
z mężczyznami, przy czym uzy­
skiwały one lepsze wyniki niż 
pływacy „Filmowca“ .

Wyniki zawodów: 400 mtr. st. 
dow. mężez.: 1. Dzień (BBTS) — 
5.51,1, 2. Boniecki (F) — 5.57,4;
100 mtr. śt. grzb. , konkurencja 
mieszana: 1. Szymkówńa (BBTS) 
— 1.39, 2..Pławik (F) — 1.45; 200 
rńtr. si. klas. meżcz.: 1. Marek 
(BBTS) — 3.13.4, 2. Krupski
(BBTS) — 3.15,2; 100 mtr. st. klas. 
konkurencja mieszana: 1. Ble- 
mćwna (BBTS),— 1.44, 2. Koza
(F) — 1.48; 100 mtr. st. grzb. męż­
czyzn: 1. Chojnacki (F) — 1.24,9 
2. Kubik (BBTS) — 1:29,7; 100
mtr. st. dow. mężczyzn: 1. Jera 
(F) - -  1.14,9, 2. Blehm (BBTS) — 
1.15,3; 100 mtr. st. klas. mężczyzn: 
1. Marek (B fiiS ) — 1.26,7, 2. Krup 
skj (BBTS) — l i i , 9; 100 mtr. st.

Zwycięstwo hokeistów 
Paryża

Paryż. W stolicy Francji został 
rozegrany międzynarodowy, mecz 
hokeja ną lodzie między Racing 
Club de Paris d Zurychskim K lu ­
bem Hokejowym, który zakoń­
czył się . zwycięstwem zespołu 
francuskiego w  stosunku 7:3.

W poszczególnych tercjach wy 
niki były następujące: 2:0, 2:1, 
3:2.

dow. konk. mieszana: 1. Domań­
ski (F) — 1.26,2, 2. Dzikówna
(BBTS) — 1.26,2; sztafeta 3 X  100 
mtr. st. zmień.: 1. BBTS — 4.08,5, 
2. „Filmowiec“ — 4.13,9; sztafeta 
5 X  50 m: 1. „Filmowiec“ — 
2.37,2, 2. BBTS — 2.52.

Skoki z trampoliny wygrał 
mistrz Polski, Klaptacz (BBTS) 
przed Przyborowskim („Zjedno­
czone“ ).

Ś w ia to w a  D e m o k ra tyczn a  Fede­
ra c ja  K o b ie t p o w s ta ła  w  lis to p a ­
dz ie  1945 r. w  P a ryżu , na  k o n g re ­
sie p rz e d s ta w ic ie le k  39 na rodó w , 
re p re z e n tu ją c y c h  81 m ilio n ó w  k o ­
b ie t. Zadan ia , ja k ie  p o s ta w iła  so­
b ie . F e d e ra c ja  do S pełn ien ia , s tre ­
szczały się w  zd o byc iu  w  ka żd ym  
p a ń s tw ie  w a ru n k ó w , n iezbędnych  
do ro z w o ju  zdrow ego , szczęśliw e­
go dz iecka  i  szczęścia p rz ysz łych  
po ko leń , w  o p a rc iu  o t rw a ły  p o kó j 
ca łe j lu d zko śc i.

K o m ite t  W y ko n a w czy  F e d e ra c ji 
p rz e ja w ia  o ż yw io n ą  dz ia ła lność, 
czego n a jle p s z y m  dow odem  je s t o- 
becny, ju ż  c z w a rty  z jazd , w  sto ­
sun kow o  k ró tk im  ok re s ie  d z ia ła l­
ności kob iecego  zrzeszenia . Po 
z jeźdz ie  w  P a ryżu , nas tępn y  o d b y ł 
się w  M o s k w ie  w  1946 r., a o s ta tn i 
w  P radze, w  p ie rw s z e j p o ło w ie  b r. 
Z a  ka żd ym  razem  te m a te m  ob rad  
b y ły  n a ja k tu a ln ie js z e  zagadn ien ia , 
żyw o  in te re su ją ce  w sz y s tk ie  k o ­
b ie ty  św ia ta .

N a o s ta tn im  z jeździe , w  S zw ec ji, 
o m a w iane  były: zag adn ie n ie  u d z ia ­
łu k o b ie t ca łego ś w ia ta  w  w a lc e  o 
p o kó j i  postęp, sp raw a  M ię d zyn a ro  
dow ego Fundu szu  P om ocy D z ie ­
c io m  oraz sp raw ozda n ie  z d o ty c h ­
czasowej d z ia ła ln o śc i K o m ite tu  
W ykonaw czego . R e fe re n tk a m i b y ły  
p rz e d s ta w ic ie lk i F ra n c ji ,  W ęg ie r, 
F in la n d ii,  C h in  i  P o ls k i. W im ie n iu  
d e le g a c ji p o ls k ie j po s ła nka  O r ło w ­
ska p rz e d s ta w iła  ro lę  i  c h a ra k te r 
sp o łe czn o -o b yw a te lsk ie j L ig i  K o ­
b ie t  w  Polsce.

N a  czele F e d e ra c ji stoi znana in ­
te le k tu a lis tk a  fra n cu ska , E ugen ia  
C o tto n . G e n e ra ln ym  sekre ta rzem  
je s t M a r ia  C laud e  V a il la n t ,  jedn a  
z czo ło w ych  p rz e d s ta w ic ie le k  f r a n ­
cuskiego R uchu  O po ru , w ię ź n ia rk a  
O św ię c im ia .

Notatnik dobie) gosposyni
Zimowe przygotowania

W bardzo w ie lu  domach zimowe d* 
b ran ia : płaszcze, b u ty , n a rc ia rk i, 
kaw ice itd . zaczynają dom ow nicy 
nosić dopiero p rzy  pa rustopniow ym  
m rozie, korzysta jąc przed tym  z lże j­
szego, jesiennego ub io ru . Cała zim o­
wa garderoba pow inna w łaśc iw ie  być 
starann ie  przejrzana, oczyszczona i 
napraw iona na wiosnę. W w ie lu  je ­
dnak gospodarstwach, zwłaszcza tam, 
gdzie pani dom u pracu je , n ie wszyst­
ko idzie  idea ln ie. Obecnie jest w ięc 
już  na jw yższy czas na staranne prze­
glądnięcie i  uzupełn ien ie  b raków  z i­
m ow ych ubrań.

Skórzane obuw ie, zwłaszcza dla o- 
sób przem ierzających dłuższą trasę 
do szko ły  lu b  p racy, można uczyn ić  
n ieprzem akalnym , stosując następu­
jącą m ieszankę: zamieszać pó ł l it ra  
o le jku  rogowego z ćw ierć  l i t ra  o le ju  
lnianego, rozgrzać go s iln ie  na p ły ­
cie kuchenne j, uważając, b y  p ły n  n ie  
zapa lił się i  n ie w yb u ch ł! Gorącym 
p łynem  nacierać obuw ie, dopóki skó­
ra  się n ie napoi i  p ły n  n ie  przesta­
n ie wsiąkać.

W obuw iu  lepszym, t. zw. św iątecz­
nym , m ożem y uczyn ić  n ieprzem a­
ka ln ym i ty lk o  podeszwy, nasmaro­
wawszy je  dobrze m ieszaniną, z ło­
żoną z ły ż k i s to łow e j pokostu i  pó ł 
ły ż k i te rp e n tyn y . Nasmarować k ilk a  
razy, na jle p ie j na noc, postaw ić po­
deszwami do gó ry, na bu te lkach, u - 
śtaw ionych na le tn ie j p łyc ie  kuchen­
ne j. Rano resztk i n iew siąkniętego 
p łynu  zetrzeć starann ie  papierem  i 
szmatką, b y  n ie zniszczyć podłogi.

Zatłuszczone ko łn ie rze  g a rn itu rów , 
jesionek itd . czyści się przez po ta r­
cie gąbką lu b  ga łgankiem  (n a jlep ie j 
ten sam m a te ria ł!) nasycon:/m  amo­
n iak iem , rozcieńczonym  pó ł na pól 
wodą.

Ciemne obw ódki, k tó re  powstają 
po czyszczeniu p lam  benzyną, usu­
nąć można p rzy  pom ocy specja lnej 
m ieszanki. Na spodeczek nalać je ­
dnakowe części sp iry tusu  czystego 
(n ie  dena tu ra tu !) i  e te ru  siarczane- 
go. P łynem  tym , nabranym  na ka­
w a łek  tego samego m a te ria łu , co czy­
szczona garderoba, w yc ie rać  prędko 
plamę, zaczynając od obw ódk i. P ty - 
nu nalewać na spodeczek bardzo 
mało, gdyż u la tn ia  się p raw ie  m o­
m enta ln ie . Czyścić z daleka od gazu, 
p ły ty  kuchenne j itd . Zachować ja k  
na jda le j idącą ostrożność.

p la m y  z w osku lu b  stea ryny usu­
n iem y z ła tw ością  prasując gorącym  
żelazkiem przez b ibu łę .

po p lam io ny  deszczem kapelusz f i l ­
cow y oczyścim y m ieszanką, złożoną 
z ły ż k i sp iry tusu , ły ż k i am oniaku i 
ły ż k i w ody z solą.

A k s a m it  czyści się  płynem , złożo­
n y m  z 3/4 w ody le tn ie j i  1/4 części 
am oniaku . Z w ilżo n y  ty m  płynem  ak­
s a m it (z le w e j s trony) w yciągam y 
s z ty w n o  i  trzym any  przez dw ie oso­
b y  p rz e c ią g a m y  z le w e j s tro n y  źelazr 
k iem , do pók i n ie  w y s c h n ie .

Ograniczenia prądu 
w mieszkaniach jednoizbowych

Warszawa (SAP). Zakończone 
zostały rozmowy pomiędzy KCZZ
a Centralnym Zarządem Energe­
tyki na temat ograniczenia . zur 
życia prądu w kraju. KCZZ, w n i­
kając w sytuację gospodarczą, 
zgodziła się na ograniczenie zu­
życia prądu, jednak pod warun­
kiem, aby nie odbiło się ono uje­
mnie na interesach najuboższej 
warstwy klasy pracującej, posia­
daczach mieszkań jednoizbowych. 
Po uzgodnieniu z KCZZ obow ą- 
zywać będą obecnie następujące 
normy zużycia prądu w lokalach 
mieszkalnych: 1 izba — 15 kWh, 
2 izby — 21 kWh, 3 izby — 27 
kWh, 4 izby — 33 kWh.

Rodziny posiadające małe dziec 
ko, korzystające z kart ,,D3“ uzy­
skują dodatkowo normę 8 kWh 
miesięcznie.

Rumunia —  Węgry 5:4 
w ping pongu

Bukareszt. W niedzielę zostało 
rozegrane w Bukareszcie między­
państwowe spotkanie w tenisie 
stołowym między reprezentacja­
mi Węgier i  Rumuni}.

Mecz, wygrali gospodarze w sto 
sunku 5:4.

ped
Dziwna historia

Ostatnio nasza prasa, i to w 
dość licznym gronie, podała, zre­
sztą za poważnymi agencjami z 
ZAP-em na czele, sensacyjną wia 
domość ó możliwości wskrzesze­
nia zmarłych. Jak wiadomo nikt 
tego dotychczas, poza nielicznymi 
cudotwórcami robić nie potrafił, 
(czemu absolutnie nie można się 
dziwić), a.mało kto do wykonywa­
nia tej funkcji w ogóle się zabie­
rał.

Okazuje się jednak, że wskrze­
szać zmarłych nie jest łatwo, gdyż 
ledwie ich się wskrzesi, to ci w  
jakiś czas później na nowo umie­
rają. Posłuchajmy zresztą samej 
wiadomości, czyli przejdźmy do 
tzw. meritum sprawy:

„Konstancja — W wieku 84 lat 
zmarł chory już od dłuższego cza­
su były cesarski feldmarszałek H. 
G. Mackensen — ostatnio amba­
sador niemiecki w Rzymie. Feld­
marszałek Mackensen miał ze­
znawać jako świadek w najbliż­
szym procesie przeciwko niemiec­
kiemu ministerstwu spraw zagra­
nicznych.“

Dotychczas było rzeczą dosyć 
powszechnie znaną, że słynny (do 
pewnego stopnia) feldmarszałek 
Mackensen umarł koło Rostocku 
w r. 1943 w wieku 94 lat (urodził 
się bowiem w  roku 1849) i że w

jego pogrzebie — jak donosiła ów­
czesna prasa niemiecka — wziął 
udział nawet sam Hitler. Widocz­
nie jednak później go wskrzeszo­
no i mianowano ambasadorem 
w Rzymie, na którym to stano­
wisku pozostawał prawdopodob­
nie aż do zajęcia Rzymu przez 
aliantów. Później wyjechał do 
Konstancji, miał zeznawać w pro­
cesie przeciwko niemieckiemu 
ministerstwu spraw zagranicz­
nych (widocznie za to, że został 
wskrzeszony na stanowisko am­
basadora), no i w  końcu umarł, 
jako że był od dłuższego czasu 
chory.

Chodzi teraz o to, kto dokonał 
tego wskrzeszenia. Niestety pra­
sa nasza ani agencje tego nie po­
dają, ale ostatecznie nie możemy 
się owemu faktowi dziwić, gdyż 
metoda wskrzeszania łudzi musi 
być ze zrozumiałych względów 
trzymana w  wielkiej tajemnicy.

Są jednak jeszcze i inne zagad­
ki. Po co wskrzeszano 94-Ietniego 
staruszka, żeby go robić ambasa­
dorem w Rzymie? Czy stary feld- | 
marszałek, który całe życie był i 
tylko pruskim stupajką, a w  po- i 
deszłym wieku poważnie /ramo- i 
lał, nadawał się w ogóle na dy­
plomatę, nawet niemieckiego...?  
A poza tym dlaczego, jeżeli umie­
rał za pierwszym razem, miał lat

84, a za drugim — bądź co bądź 
w cztery lata później — o dzie­
sięć lat mniej, czyli 84...?

Na wszystkie te pytania nie mo­
żna, jak na razie, znaleźć odpo­
wiedzi. Miejmy jednak nadzieję, 
że już w najbliższej przyszłości 
tajemnica podwójnej śmierci feld­
marszałka Mackensena zostanie 
wyjaśniona i może się dowie­
my, że feldmarszałek Mackensen 
a ambasador Mackensen, to dwie 
różne osoby, chociaż ze sobą do­
syć blisko spokrewnione. Jeżeli 
zaś nie, to prosimy te nasze agen­
cje oraz pisma, które ową wiado­
mość podały, o konkretne rozwią­
zanie całego problemu wskrzesza­
nia zmarłych.

Niejaki X.

P. S. W związku z niedawnym 
felietonem p. t. „Rozrywki umy­
słowe“ Zarząd Miejski w Siemia­
nowicach wyjaśnia, że zawiado­
mienie o wycieczce z „drugostron­
nymi“ osobami nie pochodziło od 
Zarządu Miejskiego, leez od jed­
nej z organizacji młodzieżowych, 
czynnych na terenie tego zarządu.

N. X .
P. S. Szkoła Powszechna w Ko­

lonii Boże Dary składa serdeczne 
podziękowanie Fabryce Miazgi 
Drzewnej i Te; ,r w  Bożych Da­
rach za Ofiarowanie na cele szkol 
na 4009 zł oraz Jaworznieko-Mi- 
kołowskiemu Zjednoczeniu Prze­
mysłu Węglowego za dar w kwo­
cie 28.000 zł na dożywianie dzieci 

N. X .
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